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Naprawdę 
wyjątkowy kibic

Kto w fi nale według Michała?
Chłopak ogląda wszystkie mecze Euro, ale naprawdę to... 
marzy o Messim. Chciałby móc dryblować tak jak on, 
choć dobrze wie, że z powodu choroby nawet nie stanie na 
własnych nogach
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Nasz powiat 
też oszalał na ich 
punkcie... s.14-15

Dlaczego kochamy alpaki?
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GMINA OŁAWA 

- Gdybyś mógł sobie 
przywłaszczyć jedną cechę 
Messiego, co by to było? 
- Drybling - odpowiada 
po chwili zastanowienia 
Michał, choć z powodu po-
ważnej choroby od wielu 
lat sam prawie w ogóle nie 
może się poruszać i ma 
tego pełną świadomość

Najgrubsza książka w po-
koju nosi tytuł „Messi”. Nad 
łóżkiem seria zdjęć z piłkarza-
mi. Sport jest w domu Michała 
stale obecny. Mąż jego mamy, 
Adrian, jest trenerem biegania, 
a wszyscy mieszkają przy... 
Sportowej w Marcinkowicach. 

On od lat interesuję się 
piłką nożną, choć samodziel-
nie nawet stanąć nie może, 
bo Michał Danilewicz ma 
zanik mięśni. O chorobie woli 
jednak nie mówić i odsyła do 
mamy. 

- To dystrofi a mięśniowa Du-
chenne`a, nieuleczalna śmier-
telna choroba - mówi jego 
mama Katarzyna. - Choroba 
postępuje, głową jeszcze poru-
sza, ale skrętu już nie zrobi. Rąk 
nie podniesie, dłonią obsłuży 
komórkę, ale raczej lewą, bo 
prawa wysiada. Laptopa już nie 
da rady. Nie wiemy, jak będzie 
dalej, tego nikt nie wie. Żyje-
my z dnia na dzień. Ostatnio 
siadła mu prawa strona. Siedzi 
jeszcze ładnie, a na badaniach 
powiedzieli, że kręgosłupowo 
jest dobrze. 

Na wózku Michał też raczej 
już nie jeździ, bo ręka mu się 
męczy. Chyba, że tylko na 
jakieś króciutkie trasy, np. do 
sklepu we wsi. 

- Była Królowa Życia u nie-
go, nagrywała program, to 
pojechał z nią na boisko i wró-
cił, będzie w telewizji - mówi 
mama. - Do fryzjera na koniec 
wioski też jeszcze pojedzie, ale 
gdzieś dalej, to już nie. 

Na łóżku siedzi, bo leżenie 
nie jest wskazane, chłopak 
może się udusić. - W nocy 
wstaję do niego co godzinę 
- mówi mama. - Nie pracuję 
od 12 lat, zrzekłam się pracy, 
żeby się nim opiekować, bo 
inaczej trzeba by go oddać do 
hospicjum. Ludzie mówią, że 
idzie zwariować, ale co mam 
zrobić? 

*
Od paru tygodni Michał 

ogląda wszystkie mecze Euro. 
I to wcale nie dlatego, że jest 
w jakimś sensie przykuty do 
łóżka. Ogląda, bo naprawdę 
kocha piłkę nożną. Od zawsze 
kibicuje Barcelonie. Dzięki 
fundacji „Mam Marzenie” 
w 2015 roku miał nawet oka-
zję pojechać na stadion FC 
Barcelona, gdzie spotkał się 
m.in. z Neymarem, Suárezem. 
To fotki właśnie z tych spotkań 
wiszą nad łóżkiem Michała. 
A Messi? Jego fotki nie ma.

- Akurat go wtedy nie było, 
bo spotkanie było po meczu, 
a on miał kontuzję - opowiada 
chłopak. - Byliśmy w Barce-
lonie trzy dni, zwiedzaliśmy 
także miasto, fajnie było. 

Wprawdzie marzenie zo-
stało spełnione, ale uczucie 
niedosytu pozostało. Fajnie 
byłoby jeszcze raz pojechać 
do Barcelony i tym razem 
trafi ć na Messiego. To jednak 
raczej nierealne. Fundacja 
spełnia tylko jedno marzenie 
podopiecznego. Szkoda, bo - 
jak mówi Michał - Messi to 
jednak Messi, każdy na świe-
cie go zna. 

Teraz Michał przeżywa 
Euro, choć przyznaje, że Po-
lacy wypadli słabo. Trochę 
im kibicował, ale... nie ma co 
mówić. Od samego początku 
zawodów kibicował Francu-
zom: - Mniej więcej znam 
aktualny skład i wiem, że może 
im dobrze pójść. Już wiemy, 
że Francuzi się nie pojawią w 
fi nale. A kto sie pojawi?

Na parę dni przed meczem 
Michał kusi się o wytypowa-
nie finalowej pary. Według 
niego będą to Anglia i Włochy. 
Miał rację?

*
Michał uczy się bardzo 

dobrze. Ma nauczanie indy-
widualne, przyjeżdżają do 
niego nauczyciele z LO nr 1 

w Oławie. Najbardziej lubi 
geografi ę: - Od małego siedzę 
w różnych atlasach, znam 
państwa w Europie, ich stoli-
ce - mówi. 

Oprócz Barcelony, gdzie już 
był, jego marzenia obejmują 
też Paryż i koniecznie wieżę 
Eiffla. Chciałby wjechać na 
jej szczyt.

Michał ma dwie siostry 
- Olę (14 lat) i Natalię (8 lat). 
Oprócz sportu zajmują go 
jeszcze gry wideo. Tuż przy 
łóżku od pół roku ma też dwa 
chomiki, ale każdy w osobnej 
klatce, bo się gryzą. 

Wkrótce z całą rodziną 
wybierają się na wakacje. 
Niedaleko, bo Michał męczy 
się podróżą. Pojadą więc nad 
jakieś jezioro. 

- Kiedyś był bardziej komu-
nikatywnym dzieckiem, teraz 
stał się bardziej zamknięty, 
trzeba wszystko z niego wy-
ciągać - mówi mama. - Bywa 
załamanie. Jego koledzy już 
randkują, a on... A przecież 
jest umysłowo uzdolniony, 
świadectwo ma z czerwonym 
paskiem, średnia ocen 5,0, 
dostał stypendium, a nauczy-

ciele przyznają, że jest nad 
wymiar inteligentny. Czasami 
płacze, ale nigdy nie powie 
dlaczego. Ryczy, wyciera te 
swoje łzy, ale nie powie. Nie 
wyciągnę z niego. Gdy pytam, 
co się dzieje i mówię, że go 

kocham, że damy radę, wy-
bucha gniewem i mówi, żeby 
dać mu spokój! Wtedy trzeba 
go zostawić...

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Naprawdę WYJĄTKOWY kibic

Te zdjęcia znaczą dla Michała wiele, w 2015 roku spotkał się z gwiazdami piłki nożnej, to obrazki właśnie 
z tego wydarzenia

- Czasami płacze - mówi mama Michała. - Wtedy trzeba go zostawić 
w spokoju
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Oława 
Niebezpiecznie 

Mieszkańcy zwracają 
uwagę, że to kolejny raz 
w tym miejscu. Kobieta 
przeżyła, ale poważnie 
ucierpiała

Do wypadku doszło tuż 
przed południem 5 lipca. Jak 
informuje Alicja Jędo z KPP 
w  Oławie, kierujący volks-
wagenem jechał od mostu na 
Odrze w kierunku ul. 3 Maja, 
na oznakowanym przejściu 
dla pieszych nie ustąpił pierw-
szeństwa pieszej i potrącił ją 
lewą stroną auta - zahaczył 
lusterkiem. 61-letni sprawca 
wypadku był trzeźwy. Poszko-
dowana, 75-latka ma liczne 
obrażenia, między innymi 
złamanie kręgosłupa.

(AH)

Potrącenie na Chrobrego

Kierowca zahaczył pieszą lusterkiem. 75-latka ma poważne obrażenia. Karetka zabrała ją do szpitala
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Problem poruszyła radna 
powiatowa Małgorzata 
Engel. Na sesji Rady 
Powiatu zapytała 
o stan kadry medycznej 
w oławskim szpitalu

- Słyszy się, że w  Polsce 
w różnych miejscach obniża-
ne są wynagrodzenia lekarzy, 
podobno dzieje się tak, że 
podpisuje się kontrakty na 
nowych zasadach, czyli na 
gorszych - mówiła radna. - 
W związku z tym chciałabym 
zapytać, czy taka sytuacja 
ma miejsce, czy będzie mia-
ła w  przyszłości w  naszym 
powiecie, i  czy w  związku 
z  tym mamy się obawiać 
o odpływ kadry medycznej? 

Mam tu na uwadze lekarzy 
i pielęgniarki.

Starosta Zdzisław Brezdeń 
powiedział, że rzecz jest bar-
dzo złożona i  skomplikowa-
na. - Problem, który dotyka 
Zakłady Opieki Zdrowotnej 
na szczeblu wojewódzkim, 
związany z  brakiem kadry 
medycznej, również nas nie 
omija - mówi. 

Zwrócił uwagę, że rozważ-
na polityka dyrektora oław-
skiego szpitala powoduje, że 
jakoś sobie radzimy. - Jak bę-
dzie za rok, podejrzewam, że 
nikt nie jest w stanie precyzyj-
nie odpowiedzieć - dodał. - Na 
dziś, na ile jest to możliwe, na 
ile stać taki szpital powiatowy 
jak nasz, jesteśmy w  miarę 
zabezpieczeni, natomiast jeśli 
chodzi o  sprawy kadrowe, 
ruch jest duży, lekarzy mamy 
za mało, pielęgniarek za mało. 
Mają możliwość wyboru szpi-
tala i sztuką jest stworzyć takie 

warunki pracy, i może nie do 
końca chodzi o sprawy finan-
sowe, żeby chcieli w naszym 
szpitalu zostać. Tutaj pan 
dyrektor radzi sobie dobrze.

Radna Engel poruszyła też 
inny problem. Przypomniała, 
że kiedyś złożyła wniosek, 
aby zaopatrzyć nasz zespół 
opieki zdrowotnej w nowy po-
jazd. Czy podjęto jakieś dzia-
łania? Starosta powiedział, 
że rozmawiał o  tym z  dy-
rektorem. - Myślimy o  tym, 
aby taki pojazd transportowy 
w  jakiś sposób uzyskać, ale 
zdajemy sobie sprawę, że jest 
pewien problem związany 
z  tym, że w  tej chwili tego 
rodzaju usługi świadczyło 
na naszą rzecz pogotowie 
ratunkowe. Zwiększenie bazy 
transportowej, czyli środków 
transportu, które nie byłyby 
finansowane przez instytucję 
rządową, jaką jest pogotowie 
ratunkowe, wiązałoby się 

z  tym, że musielibyśmy to 
finansować z własnych środ-
ków - mówi. - Wydaje mi się, 
że lepszym rozwiązaniem jest 
wywoływanie presji i sygna-
lizowanie problemu, że dwie 
i  pół jednostki ratownictwa 
medycznego na powiat oław-
ski i  gminy przyścienne to 
jest trochę za mało. Natomiast 
należy się spodziewać, że 
w związku z pandemią, tego 
typu zmiany w funkcjonowa-
niu pogotowia ratunkowego 
będą realizowane, ale dzisiaj 
nie powiem, czy na lepsze... 
Nie potrafię odpowiedzieć 
na to pytanie, natomiast CO-
VID obnażył słabości sytemu 
i trzeba ten system uzdrowić, 
a  ponieważ środki na pogo-
towie daje państwo, to jest 
w gestii wojewody. Sądzę, że 
tu leży sposób rozwiązania 
tego problemu.

(AH)

Lekarzy i pielęgniarek  
jest za mało, również w Oławie.  
A co z dodatkową karetką?

Powiat 
Nocna wpadka 

Policjanci pionu prewencji 
zatrzymali 28-letniego 
mieszkańca gminy Jelcz-
Laskowice

Zaparkowany na poboczu 
samochód stał w Biskupicach 
Oławskich. Policjanci za-
uważyli go tuż przed północą  

27 czerwca. Podjechali, żeby 
sprawdzić, co robi siedzący 
w  środku mężczyzna. - Na 
widok mundurowych zaczął 
zachowywać się bardzo ner-
wowo - mówi podinsp. Alicja 
Jędo. - Policjanci sprawdzili, 
co jest powodem takiej reak-
cji. 28-latek miał przy sobie 
prawie sześć gramów amfe-
taminy, tłumaczył, że to „na 
własny użytek”.

Trafił do aresztu, grozi mu 
kara 3 lat pozbawienia wol-
ności.

(AH)

Mówił, że to na 
własny użytek

Zatrzymany za amfetaminę
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2 lipca rano strażaków 
wezwano do pożaru przy 
ulicy Żeromskiego

Sygnał trafił do strażaków 
o  godzinie 9.00, spod drzwi 
garażowych wydobywał się 
dym. Paliła się kanapa, która 
była w  środku. Spłonęło też 
inne wyposażenie. W garażu 
nie było samochodu. 

- Miejsce wyglądało tak, 
jakby ktoś tam pomieszkiwał 
- mówi Krzysztof Gielsa z KP 
PSP w Oławie. - Na szczęście 
nikogo nie było w  środku. 
Akcja strażaków trwała około 
godzinę. Brały w  niej udział 
trzy zastępy - dwa z  Oławy 
i jeden z OSP Bystrzyca. 

Ogień w garażu

Strażacy szybko opanowali sytuację
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Oława 

Sąd uznał, że oskarżony wójt 
gminy Oława Jan Kownacki 
jest winny wszystkich zarzuca-
nych mu czynów. Wyrok jest 
nieprawomocny

Po trwającej kilka miesięcy 
sprawie 30 czerwca Sąd Rejo-
nowy w Oławie wydał wyrok 
w sprawie oskarżonego i za-
wieszonego w  obowiązkach 
wójta gminy Oława. 

Przypomnijmy, że proku-
rator Prokuratury Krajowej 
(Podlaski Wydział Zamiejsco-
wy Departamentu do spraw 
Przestępczości Zorganizowa-
nej i Korupcji w Białymsto-
ku) postawiła wójtowi 8 za-
rzutów. Oskarżyła go między 
innymi o  składanie fałszy-
wych oświadczeń w procesie 
prowadzenia gminnych zamó-
wień publicznych dokonywa-
nych w roku 2015. Chodziło 
o  przetarg nieograniczony 
na utwardzenie nawierzchni 
dróg gminnych. Zdaniem 
prokuratury Kownacki pod 
rygorem odpowiedzialno-
ści karnej złożył fałszywe 
oświadczenie co do tego, że 
nie pozostawał z  żadnym 
wykonawcą w takim stosunku 
prawnym lub faktycznym, 
który mógłby budzić uzasad-
nione wątpliwości co do jego 
bezstronności. Tymczasem 
- zdaniem okarżenia - tego 
rodzaju stosunek łączył go 
z  lokalnym przedsiębiorcą 
Markiem K., który nie ubiegał 
się oficjalnie o  to zamówie-
nie, ale dokonywał tego za 
pośrednictwem innych firm, 
z  których przedstawicielami 
wszedł w porozumienie. Po-
nadto prokurator oskarżyła 
Kownackiego, że nakłonił 
jednego z  przedsiębiorców, 
startujących we wspomnia-
nym przetargu, do zmiany 
daty na umowie. Z  ustaleń 
prokuratury wynika też, że 
w  roku 2015 oskarżony co 
najmniej dwa razy przyjął 
od lokalnego biznesmena 
Marka K. korzyść majątko-
wą - nie mniej niż 8 tys. zł 
łącznie (dwa razy po 4 tys. zł) 
w związku ze zrealizowaniem 
umowy na utwardzenie dróg 
w Marcinkowicach. Co wię-
cej, do podpisania tej umowy 
doszło wskutek naruszenia 
przepisów dotyczących za-
mówień publicznych, w tym 
artykułu mówiącego, że po-
stępowanie o udzielenie takie-
go zamówienia przeprowadza 
się w  sposób zapewniający 
zachowanie uczciwej kon-
kurencji i równe traktowanie 
wykonawców. Tymczasem, 
jak ustaliła prokuratura, Jan 
Kownacki wszedł w  poro-
zumienie z  przedsiębiorcą, 
udzielając mu informacji co 
do przedmiotowego przetar-
gu - terminu jego ogłoszenia, 
warunków oraz niezbędnych 
dokumentów. 

Z ustaleń prokuratury wy-
nikało też, że Jan Kownacki 
w maju 2015 w związku z peł-
nieniem funkcji wójta gminy 
Oława zażądał i  przyjął od 
Marka K. korzyść majątko-
wą w  postaci 3 wywrotek 
podsypki o  wartości 200 zł 
każda, plus koszt transportu. 
Piasek miał trafił na działkę, 
gdzie prowadzona była budo-
wa domu córki oskarżonego. 
Kownacki miał też zażądać 
od wspomnianego przedsię-
biorcy korzyść majątkową 
w  kwocie nie mniejszej niż 
100 zł, w postaci dostarczenia 

rusztowań warszawskich na 
docieplenie budynku miesz-
kalnego. 

Oskarżony w związku z peł-
nieniem funkcji publicznej 
miał także dwa razy zażądać 
i przyjąć od lokalnego przed-
siębiorcy korzyść majątkową 
w  kwocie nie mniejszej niż 
400 zł (jednorazowo) w  po-
staci dostarczenia i  pokrycia 
przez przedsiębiorcę kosztów 
wynajęcia dmuchanego zam-
ku dla dzieci. Raz w przypad-
ku uroczystego otwarcia hali 
sportowej w  Gaci, drugi raz 
podczas uroczystości odpusto-
wych odbywających się w tej 
miejscowości.  

W celu osiągnięcia korzyści 
majątkowej Kownacki - zda-
niem prokuratury - przekro-
czył swoje uprawnienia także 
w procesie udzielania w trybie 
zamówień publicznych zle-
cenia na rozbiórkę obiektu 
garażowo-magazynowego 
z częścią socjalną w Marcin-
kowicach. Z  przepisów o  fi-
nansach publicznych wynika, 
że wydatki takie powinny być 
dokonywane w sposób celowy 
i oszczędny. Tymczasem - jak 
wynika z ustaleń prokuratury 
- wójt wszedł w porozumienie 
z  Markiem K. celem udzie-
lenia mu tego zamówienia, 
a dokładniej wskazał inspek-
torowi do spraw remontów 
przedsiębiorcę, do którego 
należy zwrócić się z  ofertą 
w  przedmiocie tego zamó-
wienia, mimo że wiedział, 
iż oficjalnie nie będzie się 
on ubiegał o  to zamówienie. 
Przekazał też przedsiębiorcy 
dane zawarte w  kosztorysie 
zamówienia, gdzie ujęto m.in. 
koszty transportu gruzu i opłat 

za wysypisko, o łącznej war-
tości ponad 58 tys. zł, choć 
wiedział, że ten przedsiębiorca 
tych kosztów nie poniesie, bo 
przeznaczy materiał z wybu-
rzania na utwardzenie dróg 
w  gminie Oława. Jan Kow-
nacki działał więc - zdaniem 
oskarżenia - na szkodę intere-
su publicznego gminy.

Podczas  rozprawy 17 
czerwca prokurator zażądała 
konkretnych kar za każdy 
z  ośmiu zarzutów postawio-
nych Janowi Kownackiemu 
oraz kary łącznej w wysoko-
ści 2,5 roku roku więzienia, 
grzywny oraz zakazu zajmo-
wania stanowisk w  jednost-

kach samorządowych przez 
8 lat. Obrońca oskarżonego 
chciał całkowitego uniewin-
nienia. 

��
Ogłaszając wyrok 30 czerw-

ca sąd uznał rację prokuratury, 
a Jana Kownackiego winnym 
wszystkich zarzucanych mu 
czynów. Wymierzył karę za 
każdy zarzucony mu czyn, 
w tym: - za składanie fałszy-
wych oświadczeń - grzywna 
w  wysokości 2 tys. zł. Za 
nakłonienie do fałszowania 
dokumentu - 1600 zł grzywny. 
Za przyjęcie korzyści mająt-
kowej w postaci pieniędzy - 1 
roku pozbawienia wolności 
i grzywna 2400 zł. Za przyję-
cie korzyści majątkowej w po-
staci m.in. trzech wywrotek 
pisaku i dmuchanych zamków 
- 1 rok więzienia oraz grzywna 
2 tys. zł. Za nadużycie upraw-
nień - rok więzienia i grzywna 
1600 zł. Następnie sąd wymie-

rzył oskarżonemu karę łączną 
jednego roku pozbawienia 
wolności w  zawieszeniu na 
trzy lata oraz karę grzywny 
wysokości 5 tys. zł, a  także 
zakaz zajmowania stanowisk 
w  jednostkach samorządu 
terytorialnego na okres lat 
5, zaliczając na poczet kary 
okres stosowania środka za-
pobiegawczego w  postaci 
zawieszenia w  czynnościach 
służbowych wójta gminy Oła-
wa, obciążył też oskarżonego 
kosztami sądowymi wysoko-
ści 680 zł. 

- Z ustnych motywów wy-
roku stwierdzić należy, że 
w  sprawie zaistniały prze-

słanki do zaakceptowania 
w  pełnym zakresie decyzji 
prokuratora o wprowadzeniu 
do postępowania dowodów 
z nagrań z rozmów telefonicz-
nych - uzasadniał sąd. 

Zdaniem sądu w  okolicz-
nościach sprawy brak było 
podstawy do odrzucenia do-
wodów z  materiałów opera-
cyjnych (nagrań telefonicz-
nych), zwłaszcza że kontrola 
operacyjna nie była wynikiem 
prowokacji czy też ewentual-
nego przekroczenia upraw-
nień przez funkcjonariuszy 
organów ścigania. Analiza 
odtworzonych rozmów, ale 
też wyjaśnień niektórych 
podejrzanych, wskazuje, że 
oskarżony wszedł z Markiem 
K. w porozumienie służące za-
pewnieniu realizacji przetar-
gu dotyczącego utwardzenia 
dróg. Informację o ogłoszeniu 
przetargu oskarżony telefo-
nicznie przekazał Markowi 
K. Przed zatwierdzeniem prac 
komisji przetargowej dzwonił 
do Marka K., mówiąc o  ko-

nieczności zmiany umowy 
o współpracy, która rzekomo 
została zawarta między firma-
mi A  i  B. Zmiana dotyczyła 
daty zawarcia umowy z  11 
marca 2015 roku na 11 marca 
2014. Utrwalone rozmowy 
wskazywały, że złożona doku-
mentacja wymagała korekty, 
co dokonywał Artur B., nato-
miast Marek K. przekazywał 
dokumentację oskarżonemu. 
W  realiach sprawy popeł-
nienie czynów dotyczących 
złożenia fałszywego oświad-
czenia i  podżegania do pod-
robienia umowy według sądu 
nie budzi w okolicznościach 
sprawy wątpliwości. 

Co do przestępstwa z  art. 
231 par 1 i  2 (nadużycie 
uprawnień w  celu uzyska-
nia korzyści majątkowej lub 
osobistej) zdaniem sądu nie 
jest istotne, ile gmina za-
płaciła za rozbiórkę obiektu 
magazynowego, ale fakt, że 
w  kosztorysie dotyczącym 
tego zamówienia ujęto między 
innymi koszt transportu gruzu 
i opłat za wysypisko w łącz-
nej kwocie ponad 58 tys. zł, 
choć oskarżony wiedział, że 
Marek K. nie poniesie tych 
kosztów. tylko zostanie ob-
ciążona nimi gmina, mimo że 
materiał z wyburzenia został 
następnie przeznaczony na 
utwardzanie dróg w  ramach 
zawartej umowy. Popełnienie 
zatem przestępstwa prze-
kroczenia uprawnień przez 
funkcjonariusza publicznego 
w  celu uzyskania korzyści 
majątkowej również nie bu-
dzi wątpliwości. Podstawą 
skazania za czyn z  artykułu 
228 par. 3 (przyjęcie łapów-
ki) są nie tylko wyjaśnienia 
oskarżonego złożone podczas 
posiedzenia w  przedmiocie 
tymczasowego aresztowania, 
ale również utrwalone roz-
mowy pomiędzy oskarżonym 
a Markiem K. oraz jego byłą 
żoną, a  także dokumentacja 
dotycząca płatności faktur 
przez gminę na konto byłej 
żony Marka K. Następnie wy-
płaty z tego konta kwot, które 
zostały przekazane oskarżo-
nemu - dwa razy po 4 tys. zł, 
co przyznał oskarżony w trak-
cie posiedzenia przed sądem 
w  Białymstoku. Wyjaśnienia 
te pozostawały w  zgodzie 
z  materiałami z  czynności 
operacyjnych, których wcze-
śniej podejrzany nie mógł 
jeszcze znać. Złożone podczas 
rozprawy wyjaśnienia doty-
czące okoliczności przyznania 
się przed sądem w  Białym-
stoku sąd uznał zatem za 
niewiarygodne, tym bardziej 
że równie dobrze przyznanie 
się mogło być uznane za ko-
lejny dowód uzasadniający 

zastosowanie tymczasowego 
aresztowania. 

Podobnie nie budzi wątpli-
wości sądu popełnianie przez 
oskarżonego pozostałych 
przestępstw z artykułu 228 par 
1 i 4, co zostało potwierdzone 
zapisami rozmów. Określenie 
„żąda korzyści majątkowej” 
rozumiane jest w  kodeksie 
karnym w  ten sposób, że to 
osoba, która chce uzyskać 
korzyść majątkową, wystę-
puje pierwsza z inicjatywą jej 
otrzymania. 

- Wymierzając oskarżo-
nemu kary za poszczególne 
przestępstwa sąd zastosował 
ustawę karną obowiązującą 
w chwili popełnienia czynów, 
czyli w roku 2015, gdyż więk-
szość przepisów była wów-
czas korzystniejsza dla spraw-
cy - tłumaczył sąd. - Zdaniem 
sądu wymierzone kary za 
poszczególne występki są 
adekwatne do stopnia winy 
i społecznej szkodliwości. Sąd 
zastosował przy wymiarze 
kary przepisy umożliwiające 
warunkowe zawieszenie kary 
łącznej pozbawienia wolności. 
Nie byłoby to możliwe, gdyby 
oskarżony dopuścił się prze-
stępstw w  obowiązującym 
stanie prawnym. 

Wy d a j ą c  w y r o k  s ą d 
uwzględnił dotychczasową 
niekaralność sprawcy (stare 
wyroki, o  których pisaliśmy 
w  gazecie, uległy zatarciu), 
znaczny upływ czasu od po-
pełnionych czynów oraz pozy-
tywne wnioski zawarte w wy-
wiadzie kuratora sądowego 
dotyczące osoby oskarżonego. 
W  okolicznościach sprawy 
zasadne było zdaniem sądu 
orzeczenie zakazu zajmowa-
nia stanowisk w  jednostkach 
samorządu terytorialnego 
na okres lat 5 z  zaliczeniem 
stosowania środka zapobie-
gawczego od 25 maja 2018. 
Wyrok jest nieprawomocny. 

Wyraźnie zdenerwowa-
ny Jan Kownacki nie chciał 
komentować sprawy. Jego 
obrońca Konrad Lipski sa-
mego wyroku też nie komen-
tował, bo chciał najpierw 
uzyskać pisemne uzasadnie-
nie. W  zależności od tego, 
jak będzie się przedstawiać 
zawarta w nim argumentacja, 
rozważy zaskarżenie wyroku. 
W jego przekonaniu zgroma-
dzone materiały dowodowe 
oraz kształt stawianych wój-
towi zarzutów nie pozwalają 
na stwierdzenie, że Jan Kow-
nacki jest winny zarzucanych 
mu czynów.

Tekst i fot. 
Wioletta Kamińska 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Za co skazano Jana Kownackiego

Jan Kownacki
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Wstępniak, czyli...

...jak urlop, to w dobrym towarzystwie?

Edward 
Bykowski

ebykowski@gazeta.olawa.pl

Plan na dziś. Do południa - nic. Po południu - wolne. 
Szybkimi krokami zbliża się czas, kiedy każdy z nas 

będzie mógł to powiedzieć, bo wakacje za pasem. A skoro 
idą wakacje Polaka, to najważniejsze wtedy jest smaczne 
jedzenie (obowiązkowo z grilla), dobra pogoda, ciekawe 
miejsce i dobrane towarzystwo. Kolejność oczywiście do-
wolna, można coś dorzucić, ale na pewno zawsze ważne 
jest dobre towarzystwo. Nawet milczy się lepiej w dobrym 
towarzystwie. Dobrym, czyli jakim? Innym od tego, które 
nas codziennie otacza? 

Od kiedy czytam zawodowo niektóre komentarze w me-
diach społecznościowych, gdzie wypowiadają się nasi 
sąsiedzi z powiatu oławskiego, często pod nazwiskiem 
i z dumą, chcę nasz powiat opuścić jak najszybciej, choć 
oczywiście zdaję sobie sprawę, że znikąd ratunku, że nieco 
dalej albo całkiem daleko będzie tak samo. 

Na medialne informacje o tym, że ojcu zarzuca się wie-
loletnie gwałcenie swojej córki, sympatyczna dziewczyna 
z Oławy obwieszcza, że „kara śmierci dla takiego zwy-
rodnialca to nagroda”. A miły ze zdjęcia Tomek, który na 
profi lowym zdjęciu obwieszcza światu swoje motto „My 
Road, My Dreams, My Life”, proponuje, by podejrzanemu 
(bo do ustalenia winy jeszcze długa droga) wymierzyć 
następującą karę: „lokówkę do włosów full temperatura 
na 5 minut do dupy wsadzić, zrozumie”. Aż się boję, 
jaką drogę ma za sobą pan Tomek, jakie sny i jakie życie, 
skoro tak wyobraża sobie sprawiedliwość. Pan Marcin 
z Oławy (ponad 350 znajomych na FB), fotografujący 
się często z własną, jak mniemam, córeczką, proponuje 
karę bardziej oryginalną, bo „teraz jego powinni zawieźć 
na stadninę, gdzie są nasze polskie ogiery i rozj...bać mu 
kichę”. Zwróćcie uwagę na akcent narodowy. Dopiero 
polskie konie, niczym husaria spod Wiednia, są w stanie 
wymierzyć prawdziwie polską sprawiedliwość. Ale to nie 

koniec średniowiecznych porad prawnych Marcina, które 
podsumowuje tak: „staremu skurw...lowi wyrwać jajca, 
najlepiej łańcuchem przyczepionym do konia, który go 
wyr...chał”. Grzesiek (na oko 45 lat, zdjęcie profi lowe na 
tle krzyża, pod nazwiskiem dopisuje sobie „Bóg, Honor, 
Ojczyzna”, około 350 znajomych na FB) rozwija twórczo, 
acz skrótowo, tę prawną maksymę: „usmażyć mu jaja”. 
Mniej wymagająca jest pochodząca z Oławy sympatyczna 
Asia (jak sama się przedstawia), absolwentka pedagogiki 
specjalnej we Wrocławiu (z czerwoną błyskawicą na jednej 
z fotek), która sugeruje nie bez satysfakcji „dożywocie, 
a w więzieniu już odpowiednio zajmą się zwyrodnialcem”. 
Bardziej osobiście zainteresowany wymierzaniem kary jest 
Andrzej z Oławy (185 znajomych), który na FB zajmuje 
się m.in. Biciem Rekordu Polubień Dla Jana Pawła II, pro-
ponujący wprost, że „dla takich zwyrodnialców powinien 
funkcjonować jeden piec w starej kotłowni, a ja mogę być 
tam palaczem”. Łukasz podsumowuje - z pełną akceptacją - 
że generalnie nasi mili mieszkańcy z sąsiedztwa, z którymi 
być może wybieramy się na urlop, chcą dla podejrzewanego 
ojca (jeszcze nawet nie ma aktu oskarżenia) następującej 
kary: „śmierć przez zamęczenie i tortury”. 

W kontekście nadchodzących wakacji proponuję więc 
internetowym znawcom prawa i sprawiedliwości wyjazd na 
urlop w okolicach 15 lipca. Najlepiej na Pola Grunwaldu. 
Może wzorem Kmicica będzie okazja zaliczyć jaki palik? 
Mnie tam w każdym razie na pewno nie będzie. 

Na koniec cytacik, oczywiście sienkiewiczowski, jak ulał 
pasujący do sympatycznych krajan z sąsiedztwa:

- My, Krzyżacy, nie boim się nikogo - odparł dumnie 
komtur.

 A stary kasztelan dodał z cicha:
 - A zwłaszcza Boga. 

JERZY KAMIŃSKI

Mniej pielgrzymów niż w po-
przednich latach przybyło na 
Jasną Górę w niedzielę 4 lipca, 
na Światowy Zlot i Kongres 
Kresowian. Nie pojechała 
też pielgrzymka autobusowa 
z Oławy, od lat organizowana 
przez Oławskie Stowarzy-
szenie Miłośników Kresów 
Wschodnich. Powodem były 
nie tylko koszty wyjazdu do 
Częstochowy. Być może tak-
że problemy skarżących się 
kierowców autobusów PKS 
Oława, że pasażerowie przy 
wejściu do autokaru nie za-
kładają maseczki, choć to 
obowiązuje wszystkich, nawet 
po dwóch szczepieniach prze-
ciw chorobie, powodowanej 
przez koronawirusa. Niestety, 
nie zawsze tak się dzieje na 
liniach obsługiwanych przez 
PKS Oława, a dotyczy - jak 
sygnalizują kierowcy - zwłasz-
cza Ukraińców, którzy jakoś 
nie chcą nosić maseczek. 
Jest tak na trasach miejskich, 
powiatowych oraz Oława - 
Wrocław. Zwracanie uwagi 
przez kierowców nie przynosi 
efektów. Podobnie mogłoby 
być w drodze do Matki Boskiej 
Częstochowskiej, Królowej 
Polski - ludzie z zapałem śpie-

wają nabożne pieśni, nikt nie 
ma prawa zmusić czy ukarać 
niesfornych za brak prawidło-
wo założonej maseczki. Może 
tylko prosić.

Mieszkańcy oławskiego po-
wiatu oglądali zdalnie Świato-
wy Zlot i Kongres Kresowian. 
Łączyli się sercem i myślą 
z kaplicą Cudownego Ob-
razu. Od godz. 9.30 - msza 
święta. W intencji zbawienia 
dusz zmarłych kresowian, 
oraz zdrowia i pomyślności 
żyjących. Po nabożeństwie 
uczestnicy wyszli na dzie-
dziniec klasztoru Paulinów. 
Tam się spotkali i rozmawiali 
pątnicy z wielu krajów. Trans-
parenty: Lwów, Paryż, Italia 
i inne. Droga Krzyżowa wo-
kół wałów. Śpiew i modlitwy. 
Obrady Kongresu Kresowian 
trwały od godz. 11.00 w Sali 
Papieskiej (tam maseczki!). 
Zlot zakończył piękny koncert, 
od godz. 14.00. Po nim poże-
gnania: Do zobaczenie za rok!

* 
Tydzień po jasnogórskim Zlo-

cie, 11 lipca, przypada Narodo-
wy Dzień Pamięci o ofi arach 
ludobójstwa. To święto naro-
dowe, ale dzień nie jest wolny 
od pracy. Ustanowił je Sejm 

RP, uchwałą z 22 lipca 2016. 
Na Wołyniu i w Małopolsce 
Wschodniej zginęło ok. 100 
tysięcy obywateli RP. W „krwa-
wej niedzieli” na Wołyniu, 
11 lipca 1943, ok. 8 tysięcy, 
głównie kobiet i dzieci, spa-
lonych razem ze świątyniami. 
Sprawcami zbrodni kierował 
Stefan Bandera, a wspomagali 
miejscowi Ukraińcy. Niektórzy 
uprzedzali polskich sąsiadów 
i dawali im schronienie. Za to 
też tracili życie. 

W powiecie oławskim więk-
szość rodzin ma kresowe 
korzenie, pamięta ludobójstwo 
banderowców. Rada Miejska 
w Oławie nazwała uchwałą 
rozwidlenie trzech ulic Ron-
dem Kresowym, a Stowarzy-
szenie Miłośników Kresów 
Wschodni postawiło tablicę 
pamiątkową. Zarząd stowarzy-
szenia zaprasza mieszkańców 
Oławy w niedzielę 11 lipca 
na godz. 9.00. Wtedy będą 
składane kwiaty, symboliczne 
dowody pamięci o ofiarach 
banderowców na Wołyniu oraz 
w województwach lwowskim, 
tarnopolskim i stanisławow-
skim, skąd pochodzi więk-
szość oławskich kresowian.

Kong�es, Dzień Pamięci i kwiat�
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Domaniów 
Z sesji 

Radni jednogłośnie 
udzielili wójtowi 
Wojciechowi Głogulskiemu 
wotum zaufania 
i absolutorium

Głosowanie odbyło się na 
sesji Rady Gminy 30 czerwca. 
Wcześniej jednak radni wy-
słuchali raportu o stanie gminy 
za rok 2020, który tym razem 
przedstawili kierownicy i dy-
rektorzy wydziałów urzędu 
gminy, a  nie jak to zwykle 
bywa wójt. Mówili m.in. 
o  zrealizowanych zadaniach, 
wykonanych inwestycjach 
i pozyskanych na ten cel pie-
niądzach. Jedną z  tych osób 
była Magdalena Wiżgała, dy-

rektor Centrum Kultury i Czy-
telnictwa Gminy Domaniów, 
która podczas swojego wystą-
pienia przedstawiła zebranym 
robota Pepera - jeden z  ele-
mentów wyposażenia nowej 
siedziby Centrum, które ma 
być dostępne dla odwiedza-
jących już za kilka tygodni. 
Obecnie trwają ostatnie prace 
wyposażeniowe. Robot, który 
już poznaje swoje miejsce 
pracy, będzie witał gości, 
wspierał pracowników przy 
animacjach i  zajęciach dla 
dzieci, między innymi z  ro-
botyki. A że lubi gadać i z ko-
munikacją nie ma problemów, 
można się było przekonać już 
podczas sesji, gdzie zapre-
zentował namiastkę swoich 
umiejętności. 

Po prezentacji pracy wy-
działów wójt Wojciech Gło-
gulski podziękował pracow-
nikom za ich pracę i  trud 
przypominając, że to wójt jest 

oceniany za raport o  stanie 
gminy, ale bez pracowników 
urzędu, ich zaangażowania 
i  udziału nie byłoby sukce-
sów, a  rok 2020 dzięki ich 
pracy był wielkim sukcesem 
gminy. Mówiąc o  poszcze-
gólnych zadaniach chwalił ich 
wykonawców i przypomniał, 
że obecnie urząd realizuje 
zadania w każdym obszarze. 
Nie tak jak kiedyś, że przez 
jedną kadencję wykonywało 
się jedno zadanie. Dzisiaj 
takich zadań w  jednym roku 
jest wiele, a  za nimi stoją 
konkretni ludzi.

Po przedstawieniu raportu 
o  stanie gminy za rok 2020 
radni podjęli uchwałę w spra-
wie udzielenia wotum zaufa-
nia wójtowi. Na 10 radnych 
obecnych na czerwcowej sesji 
wszyscy głosowali „za”.

Takim samym wynikiem 
zakończyło się głosowanie 
w  sprawie absolutorium dla 

wójta z  tytułu wykonania bu-
dżetu gminy za rok 2020. 
Wcześniej radni zapoznali się 
z pozytywną opinią Regional-
nej Izby Obrachunkowej w tej 
sprawie i Komisji Rewizyjnej, 
która też pozytywnie zaakcep-
towała sprawozdanie z wyko-
nania budżetu.           (WK)

Jednogłośnie wotum zaufania  
i absolutorium dla wójta

Wójt Wojciech Głogulski 
podziękował radnym za jednogłośne 
poparcie, a pracownikom urzędu za 
dobrą pracę

Magdalena Wiżgała przedstawiła na sesji nowego „pracownika” 
Centrum Kultury i Czytelnictwa w Domaniowie

POWIAT 
Remonty 

Zgodnie z planem do 
końca października 
potrwa modernizacja 
odcinka drogi powiatowej 
nr 1567 D, czyli ulicy 
Zacisznej w Oławie, 
prowadzącej do 
Zabardowic. Inwestorem 
zadania jest samorząd 
powiatu oławskiego

5 lipca w miejscu realizowa-
nego przedsięwzięcia spotkali 
się reprezentujący inwestora 
- starosta oławski Zdzisław 
Brezdeń i  kierownik Powia-
towego Zarządu Drogowego 
w Oławie Wojciech Drożdżal 
- z  przedstawicielami Przed-
siębiorstwa Robót Drogowo-
-Mostowych w Brzegu, które 
wykonuje modernizację drogi. 
Zadanie, którego wartość wy-
nosi 2.038.681,54 zł, realizuje 
samorząd powiatu oławskie-
go. W  kosztach przebudowy 
partycypuje gmina miejska 
Oława kwotą 522.152,69 zł. 

Zakres przebudowy drogi 
powiatowej nr 1567 D w Oła-

wie obejmuje m.in. remont 
nawierzchni drogi i  przebu-
dowę systemu odwodnienia, 
ale jest również bardzo dobra 
wiadomość dla rowerzystów 
i  pieszych, osób lubiących 
spacery i wycieczki za miasto. 
Przy remontowanej drodze 
powstaje ciąg pieszo-rowero-
wy wraz z oświetleniem. 

Nawierzchnia drogi po-
wiatowej nr 1567 D zostanie 
wyremontowana na długości 
niemal 912 metrów, jej szero-
kość wyniesie 6 metrów. Na 
pierwszym odcinku będzie 
oddzielony od jezdni pasem 
zieleni, a  w dalszym biegu 
od krawędzi jezdni odsepa-

ruje go opaska o szerokości 
0,7 metra. Powstaną zjazdy 
w  miejscach, gdzie nie ma 
możliwości obsługi komu-
nikacyjnej dróg gminnych, 
a  także dwa przejścia dla 
pieszych. 

- Rozumiemy i czujemy po-
trzeby także użytkowników jed-
nośladów, dlatego staramy się, 
aby przy budowanych i  remon-
towanych drogach powstawały 
ścieżki pieszo-rowerowe, tak 
jak teraz przy ulicy Zacisznej, 

czy wzdłuż ulicy Kilińskiego 
w  Oławie, której modernizację 
kolejnego odcinka niedawno za-
kończyliśmy - podkreśla starosta 
oławski Zdzisław Brezdeń.

                                   (ck)

Przy modernizowanej 
ulicy Zacisznej w Oławie 

Zaciszna w Oławie się zmienia
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Wędkarstwo 
Feeder 

Na dolnym kanale 
żeglownym Odry 
w Oławie, naprzeciw 
Ergisu, 26 czerwca 
rozgrywano zawody 
o feederowe 
mistrzostwo Koła PZW 
nr 19

Metoda gruntowa jest 
najbardziej efektywna 
w  połowie średnich oraz 
dużych ryb, szczególnie na 
większych dystansach i na 
łowiskach z wodą płynącą. 
To wynika z  idealnego 
zanęcenia miejsca, gdzie 
jest haczyk z  przynętą, 
bez względu na odległość 
łowienia i  typ łowiska. 
W zawodach gruntowych 
łowi się na feedery lub 
pickery, z drgającą szczy-
tówką. Nośnikiem zanęty 
jest koszyczek zanętowy 

lub sprężyna. Na przynętę 
stosuje się: pinkę, białe-
go i  czerwonego robaka, 
dendrobenę, rosówkę, pi-
jawkę, także kukurydzę, 
pszenicę, pelet, kulki pro-
teinowe itp.

W mistrzostwach oław-
skiej „Szesnastki”, rozgry-
wanych na kanale żeglow-
nym Odry, startowało 22 
wędkarzy. Przed startem 
zawodnicy mieli półtorej 
godziny na przygotowanie 
sprzętu, łowiska, zanęt 
i  przynęt. Startowało 13 
wędkarzy w tym 2 junio-
rów. W ciągu czterech go-
dzin złowili łącznie 16400 
g ryb - najwięcej leszczy, 
płoci i okoni.

W kategorii seniorów 
tytuł mistrza koła zdobył 
Zdzisław Leniak. Zło-
wione przez niego ryby 
ważyły łącznie 3530 g. 
Pierwszym wicemistrzem 
jest Mateusz Małogłowski 
- złowił 3500 g, a drugim 

wicemistrzem Artur Re-
ichert - 3340 g. 

Kolejne miejsca zajęli 
Krzysztof Leniak - 2590 g 
i Marcin Kaczmar - 1380 
g, w  kategorii juniorów 
mistrzem został Mate-
usz Dworak z  wynikiem 
2520 g.

Zwycięzcy otrzymali 
puchary, wręczane przez 
sędziego zawodów Win-
centego Cięszczyka oraz 
prezesa Koła Zdzisława 
Leniaka. 

               *
Skarbnik Koła Miej-

skiego PZW nr 16 w Oła-
wie przyjmuje wpłaty 
we wt. i  czw. w g.16-18, 
w  sklepie wędkarskim 
koło dworca PKS. W pil-
nych sprawach kontakt 
tel. nr 609 68 22 07. W 
tym samym miejscu takie 
sprawy członków Koła nr 
19 załatwia Agata Kieda. 
Skarbnik Koła PZW nr 

90 „Rzemieślnik” dyżu-
ruje w  czw. w  g.16-18 
w  siedzibie Koła przy ul 
3 Maja 1A, lub pod tel. 
501278041 w  pozostałe 
dni.

(Graro)

Leniak mistrzem „Dziewiętnastki”

Zdzisław Leniak z największą 
rybą zawodów

Jesteśmy grupą mieszkańców, 
która w  trybie obywatelskiej ini-
cjatywy uchwałodawczej złożyła 
projekt uchwały o  budżecie oby-
watelskim. 

Niestety, projekt odrzucony zo-
stał przez Radę Miasta Oława 
w głosowaniu z 25 lutego br. Nie-
mniej podchodzimy konstruktyw-
nie do współpracy i na zaproszenie 
wspólne, zarówno nasze i  burmi-
strza, uczestniczymy w  konsulta-
cjach z władzami miasta w kwestii 
zapisów uchwały o BO oraz samej 
jego wysokości.

Na zapytanie skierowane na 
skrzynkę mailową burmistrza 
miasta Oława w dniu 12 maja nie 
uzyskaliśmy odpowiedzi w zakre-
sie pozycji wydatkowych, które 
możliwe, że można zredukować 
i  finalnie podwyższyć wysokość 

BO (w treści korespondencji samo 
zapytanie).

Od dnia 12 maja nie uzyskali-
śmy żadnej odpowiedzi, a  podczas 
ostatnich bezpośrednich konsultacji 
w  ratuszu wyjaśnienia burmistrza 
skłaniają nas do stwierdzenia, że nie 
ma transparentności w urzędzie lub po 
prostu woli do zaprezentowania tych-
że informacji w  formie przejrzystej 
i jasnej dla członków Komitetu Usta-
nowienia Budżetu Obywatelskiego.

Tym samym - w  imieniu Ko-
mitetu i  jednocześnie jako jego 
reprezentant - zgłaszam skargę na 
burmistrza miasta Oławy w zakresie 
niedopełnienia 30 dniowego termi-
nu udzielenia informacji wg KPA.

reprezentant Komitetu Ustanowienia 
Budżetu Obywatelskiego

Krzysztof Betker

Zgłaszamy skargę  
na burmistrza

Listy, opinie, polemiki
Opinie prezentowane w tej rubryce nie zawsze są zgodne z poglądami redakcji



8 www.tuolawa.pl 27/2021

ODESZLI

OŁAWA
 27 VI  - Stanisław Mańka    - ur. 1959
 28 VI  - Zbigniew Szarlej    - ur. 1976
 30 VI  - Krystyna Sawko    - ur. 1938
 30 VI  - Iwona Gryta    - ur. 1984
 1 VII  - Zdzisław Kacprzyk    - ur. 1940
 1 VII  - Krystyna Chelim    - ur. 1930
 3 VII  - Mieczysław Bagiński    - ur. 1954
 3 VII  - Edward Sikociński    - ur. 1947
 3 VII  - Ludwik Haczkiewicz    - ur. 1960
 3 VII  - Maria Trojan    - ur. 1938
 4 VII  - Henryk Kubaj    - ur. 1948
 4 VII  - Leon Prusak    - ur. 1961
 4 VII  - Franciszek Wierzbicki    - ur. 1936

JELCZ-LASKOWICE
 30 VI  - Helena Panewska    - ur. 1930

OŁAWA 
Wyjazd 

3 lipca chwilę po godz. 
22.00 trzy autobusy 
z uczestnikami obozu 
ruszyły do Lubiatowa spod 
parkingu przy Tesco

Będzie inaczej niż do tej 
pory, bo to obóz w czasach 
pandemii. Rok temu w ogóle 
się nie odbył - teraz też długo 
stał pod znakiem zapytania. 
Wreszcie ruszył, ale z ob-
ostrzeniami. Będzie dezyn-
fekcja, więcej dystansu. Jest 
nieco mniej uczestników - na 
pierwszy turnus wyjechało 
112, na drugim też będzie 
około 120.

- Początkowo sądziliśmy, że 
w jednym namiocie, w którym 
wcześniej było do 8 obozowi-
czów, będzie można umieścić 
tylko 4 uczestników, ale osta-
tecznie sanepid zgodził się na 
5 - mówi komendant obozu 
druh Marian Puszka.

Oba turnusy będą dwutygo-
dniowe - pierwszy potrwa do 
18 lipca.

(CK)

Nieco inny, ale obóz 
w LUBIATOWIE jest

Pierwszy raz na obóz? Będzie dobrze!

 I ruszyli...

POWIAT 

Oławska Fundacja 
Ku Korzeniom organizuje 
we Wrocławiu VI Edycję 
Akcji „W ROCZNICĘ KRWA-
WEJ NIEDZIELI ODDAJ 
KREW DLA POLSKI”. 
Wydarzenie ma na celu 
upamiętnienie zbrodni 
wołyńskiej

- Serdecznie zapraszamy 
10 lipca do Wrocławia, gdzie 

w Rynku (ul. Oławska/Star-
bucks), stanie ambulans Re-
gionalnego Centrum Krwio-
dawstwa i Krwiolecznictwa 
we Wrocławiu - mówi Dorota 
Święta. - Rejestrację Dawców 
rozpoczniemy o godzinie 9.00, 
a zakończymy o 13.00. Każdy, 
kto odda krew podczas akcji 
10 lipca, otrzyma od nas sym-
boliczny upominek, nawiązu-
jący do zbrodni wołyńskiej. 
Akt oddania krwi jest zawsze 
darem życia dla drugiego 
człowieka, ponadto 10 lipca 
złożysz hołd pomordowanym 
w latach 1943-45 na Wołyniu 
i w Galicji Wschodniej.

(CK)

Oddaj krew 
w tę ROCZNICĘ

Państwowa Szkoła 
Muzyczna I st. im. Ja-
dwigi Szajny-Lewandow-
skiej w Oławie ogłasza 
dodatkowy nabór do 
klas I w roku szkolnym 
2021/2022 w specjalno-
ściach:

akordeon
klarnet
saksofon
Wszystkich zainte-

resowanych prosimy 
o składanie kompletu 
dokumentów (kwe-
stionariusz osobowy 
wraz z załącznikami) 
w sekretariacie Szkoły 
Muzycznej w Oławie, 
Rynek 12, II piętro do20 
sierpnia 2021 r. 

Badania wstępne 
odbędą się 30 sierpnia 
2021 r. w auli PSM I st. 
w Oławie.

Dodatkowe informa-
cje: www.olawamuzycz-
na.com/rekrutacja

(CK)

Dodatkowy 
nabór

„NIE UMIERA TEN KTO TRWA 
W PAMIĘCI ŻYWYCH”  

Pani Janinie Cieplik 
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

TATY
składają

prezes, sędziowie i pracownicy 
Sądu Rejonowego w Oławie
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OŁAWA 
Wielka sprawa 

- Jesteście dowodem na 
to, że miłość nie wyczer-
puje się nigdy, im więcej 
jej dajemy, tym więcej 
otrzymujemy - mówiła do 
jubilatów Renata Wolf, 
kierownik USC. Państwo 
Sobczakowie są małżeń-
stwem od 63 lat

- Tato z mamą kazali, to się 
ożenił - mówi żartobliwie pan 
Józef, ale za chwilę dodaje. 

- Kolega do mnie ją przypro-
wadził, jak z wojska wróciłem. 
To był zupełny przypadek, ale 
popatrzyłem w te oczy i zdur-
niałem. Poznali się w Oławie. 
Pan Józef wspomina, jak tutaj 
trafi ł: - Mieszkam tu dokład-
nie od 23 czerwca 1945 roku, 
Wrocław jeszcze się palił, 
towarzysze radzieccy wyrzu-
cili nas z wagonu, bo rabo-
wali Siechnice i potrzebowali 
wagonów. Wylądowałem za 
Odrą, przyjechaliśmy pierw-
szym transportem, 3 tygodnie 
żyliśmy na łące. 

A jakie ma wspomnienia 
związane z małżeństwem? 

- Ale jakie tam wspomnie-
nia? To tak szybko przeleciało, 
kochana, że nie wiadomo, 

kiedy to wszystko się stało. 
Ten czas nieprzeciętnie szyb-
ko gna. Już 63 lata jesteśmy 
małżeństwem i nie wiadomo, 
kiedy to minęło... 

Pan Józef lubi pożartować, 
widać, że patrzy na życie 
z przymrużeniem oka.

- Przyczepiło się to do mnie, 
było trudno wyrzucić z domu 
- żartuje pytany o 63 lata 
razem. 

- Żona pewnie musi być 
wyrozumiała dla pana? 

- A czemu dla mnie? To ja 
musiałem być dla niej! - od-
powiada śmiejąc się. 

Pani Danuta natomiast ze 
wzruszeniem podchodzi do 
jubileuszu i zdradza sekret 
udanego małżeństwa: - Ja 

powiem tak, żeby tyle lat uzy-
skać, to jedno i drugie musi 
nad sobą pracować, szczegól-
nie nad charakterem. Dużo 
trzeba cierpliwości, trzeba 
nieraz bardzo dużo tolerancji, 
ale najwięcej to cierpliwości, 
takiego zrozumienia się, bo to 
w życiu różnie bywa. 

Mieli też ciężkie chwile, 
ponieważ syn urodził się chory 
i jak miał 3,5 roczku, ledwo 
udało się go uratować. Ale 
najgorsze minęło. Pani Danu-
ta mówi, że jest zadowolona 
z życia i podkreśla jeszcze 
jedną niezwykle ważną dla 
niej kwestię. To między inny-
mi sprawiło, że małżeństwo 
było lepsze. - Dużo daje wiara 

- mówi. - Dzięki niej człowiek 
ma więcej cierpliwości, ja na 
przykład ją uzyskałam razem 
z wiarą. W małżeństwie jeden 
drugiego musi zrozumieć, być 
cierpliwym. 

Co by zmieniła w swoim 
życiu? - Prawdę mówiąc, teraz, 
jak już człowiek jest dojrzały, 
to na pewno wiele by jeszcze 
zmienił na lepsze, na pewno, 
żeby więcej tych dni było 
radośniejszych, chociaż nie 
było źle, nie mogę powiedzieć. 
Mąż też jest bardzo wyrozu-
miały, jestem mu wdzięczna, 
że pozwolił mi na pielgrzymki 
jeździć. Pani wie, jak to było 
dla mnie ważne? Tak się umoc-
niłam, bardzo, dzięki temu 

byłam wyrozumiała, a on to 
widział, i też był. 

Państwo Sobczakowie 
mieszkają na placu Zamko-
wym. Mają dwoje dzieci (syna 
i córkę), wnuczkę i prawnucz-
kę. 30 czerwca burmistrz 
Tomasz Frischmann w imieniu 
prezydenta wręczył małżeń-
stwu medale, które są symbole 
wierności, miłości i trwałej 
przyjaźni. - Tylko nieliczni 
mają zaszczyt obchodzić taką 
uroczystość - powiedziała 
Renata Wolf.

TEKST I FOT.: 
AGNIESZKA HERBA 

powiatowa@gmail.com

63 lata razem, taki wynik jest zarezerwowany dla wyjątkowych małżeństw
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Danuta i Józef w gronie rodzinnym i z burmistrzem

OŁAWA
30 czerwca 

Złote Gody świętowali 
państwo Kliszczakowie. 
Od 40 lat mieszkają 
w Oławie, ale ich miłość 
trwa już ponad pół wieku. 
Medale za długoletnie 
pożycie małżeńskie 
w imieniu prezydenta RP 
wręczył burmistrz Tomasz 
Frischmann. - Zawsze się 
trochę stresuję w takich 
chwilach, bo państwo są 
dłużej małżeństwem niż ja 
żyję - śmiał się burmistrz

- Poznaliśmy się w teatrze we 
wrocławiu na Gabrieli Zapol-
skiej, mąż 19, ja 18 lat, i stało 
się - wspomina pani Maria. 

- Mieszkaliśmy w jednej 
linii, na jednej trasie, bo ja 
w Świętej Katarzynie, a żona 
w Lizawicach, ale pierwszy 
raz spotkaliśmy się właśnie 
w teatrze - dodaje pan Włady-
sław. - I po tym przedstawieniu 
umówiliśmy się raz, drugi, 
trzeci, dziesiąty, a później... 
niezliczona ilość była tych 
spotkań. 

Mówią, że nie zapominają 
o tym, gdzie ta miłość się zro-
dziła, dlatego wciąż od czasu 
do czasu jeżdżą do teatru. Ra-
zem są 54 lata, a 18 listopada 
będzie 55 rocznica. 

- Żyje nam się dobrze, zga-
dzamy się, chociaż nie po-
wiem, żebyśmy się nie kłócili, 

ale jeszcze go nie biję - mówi 
ze śmiechem pani Maria. 
- Bywały gorsze momenty, 
ale dobrze sobie z tym pora-
dziliśmy. 

Jaki mieli na to sposób? Po 
prostu trzeba się wzajemnie 
słuchać. 

Państwo Kliszczakowie 
mają dwoje dzieci, jedna córka 
mieszka w Kanadzie, a druga 
we Wrocławiu. Mają też sze-
ścioro wnucząt. Na pytanie, 
co najbardziej ceni w żonie, 
pan Władysław odpowiada 
śmiejąc się: - A... że mnie nie 

bije. A poza tym jest bardzo 
pracowita, to taka czyścioszka.

Pani Maria o mężu: - Nie 
pije alkoholu, nie pali, ale 
przede wszystkim to bardzo 
dobry człowiek. 

Trzeba zaznaczyć, że to 
małżeństwo oprócz teatru 

ma jeszcze jedną wspólną 
pasję. - Lubimy też podróże, 
zwiedziliśmy już dużo świata 
- mówi pan Władysław. - By-
łem nad Niagarą, w Toronto, 
w Calgary. 

Jaka jest recepta na udane 
małżeństwo? 

Zgodnie odpowiadają: 
- Trzeba się szanować i to 
wszystko. Chociaż pokłócić 
się też trzeba, bo nie zawsze 
jest cacy, ale przede wszystkim 
trzeba się szanować...

TEKST I FOT.: 
AGNIESZKA HERBA 

Poznali się w teatrze. Ich WSPÓLNE 
„przedstawienie”na scenie życia 
trwa już ponad 50 lat

Maria i Władysław razem są ponad pół wieku

50-lecie małżeństwa wcześniej świętowali w gronie rodzinnym, 
30 czerwca przyjęli gratulacje od burmistrza

To był przypadek, a MIŁOŚĆ została na całe życie
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W 2021 roku obchodzimy 
320. rocznicę przyjścia na 
świat Marii Klementyny 
Sobieskiej, wnuczki Króla 
Polski Jana III Sobieskie-
go. Obecność w Oławie 
pomnika dziadka tej sław-
nej oławianki, goszczącego 
tutaj 17 lipca, dokładnie 
w dniu jej urodzin, będzie 
miała zatem dla społecz-
ności lokalnej wymiar 
symboliczny i historyczny

W dniach od 9 do 18 lipca br. 
przed wejściem do oławskiego 
Ratusza będzie prezentowany 
pomnik przedstawiający Króla 
Polski Jana III, z insygniami 
wraz z szarżą polskiej husarii, 
podczas natarcia na wojska 
osmańskie. 

W sobotę 17 lipca (od godz. 
15:00) odbędą się główne 
uroczystości - patrz pro-
gram.

Monument kilka lat temu, 
w 335. rocznicę wiktorii wie-
deńskiej, miał stanąć na wzgó-
rzu Kahlenberg w Wiedniu, 
co jak wiemy nie spotkało 
się niestety z przychylnością 
władz lokalnych stolicy Au-
strii. Od tego czasu pomnik, 
którego autorem jest prof. 
Czesław Dźwigaj, goszczony 
był już przez kilka polskich 
miast. Teraz z taką inicjatywą 
wystąpił samorząd Powia-
tu Oławskiego. W realizację 
przedsięwzięcia zaangażowa-
ne są: Starostwo Powiatowe 
w Oławie, Urząd Miejski 
w Oławie, Fundacja Ars Re-
stituta z Krakowa i Związek 
Szlachty Rzeczypospolitej 
z siedzibą w Brzegu. Warto 
nadmienić, że budowę po-
mnika sfinansowały, obok 
osób prywatnych i fi rm, spółki 
Skarbu Państwa. Wymiary 
pomnika robią wrażenie, jak 
też przystało na upamiętnienie 
Króla Polski, zwycięzcy spod 
Wiednia: waga - około 4 ton, 
3 metry wysokości i niemal 
8 metrów długości. 

Dla nas, mieszkańców Zie-
mi Oławskiej, wymiaru sym-
bolicznego nabiera obecność 
w Oławie pomnika Jana III, 
którego historia i tradycja 
utożsamiana jest często z ro-
dem Sobieskich. Tutaj bowiem 
w latach 1691-1734 urzędował 
jego syn Jakub, który mając 
niespełna 16 lat wraz z ojcem 
wziął udział w bitwie wiedeń-
skiej 1683 r., a w późniejszym 
okresie, po śmierci ojca stał 
się pretendentem do tronu pol-
skiego. Ważną również posta-
cią dla Oławy była najmłodsza 
córka królewicza i księżniczki 
Jadwigi Elżbiety von Pfalz-
-Neuburg - Maria Klementy-
na Sobieska. Wnuczka króla 
urodzona 17 lipca 1701 r., to 
późniejsza tytularna królowa 
Zjednoczonego Królestwa 
Anglii, Szkocji i Irlandii. Kle-
mentyna jest jedną z czterech 
kobiet, obok 148 papieży, 
które po śmierci dostąpiły 
zaszczytu pochówku w Bazy-
lice św. Piotra na Watykanie. 
31 grudnia 2020 r. obchodzi-
liśmy 300. rocznicę urodzin 
syna Klementyny - Karola 
Edwarda Stuarta, który jest dla 
Szkotów wielkim bohaterem. 
To on w 1745 r. poprowadził 
powstanie jakobickie i do 
dzisiaj jest symbolem walki 
o niepodległość Szkocji.

Akcentem mocno wiążą-
cym pomnik z osobą królewi-
cza Jakuba oraz z jego córką 
Klementyną jest wizerunek 
Matki Boskiej Loretańskiej 
Sobieskich. Według źródeł 
historycznych obraz ten został 
znaleziony w 1683 r. przez 
hetmana wielkiego koronnego 
Stanisława Jabłonowskiego, 

w czasie walk pod Wiedniem 
i od razu uznany przez króla 
Jana III Sobieskiego za symbol 
zwycięstwa nad armią turecką. 
Historię malowidła zrelacjo-
nował na piśmie w 1730 r. 
królewicz Jakub, za usilną 
namową swej córki, właśnie 
Klementyny; relację tę znano 

z dwóch egzemplarzy, znajdu-
jących się w Watykanie i (do 
1939 r.) w Archiwum Radzi-
wiłłowskim w Warszawie. 
Ten niepozorny wizerunek 
maryjny, od początku oto-
czony przez Jana III kultem, 
był jedną z najcenniejszych 
zdobyczy, jaką król przywiózł 

spod Wiednia. Dzisiaj oryginał 
tego obrazu znajduje się w rę-
kach księcia Macieja Radzi-
wiłła, który podczas oławskich 
uroczystości przekaże kopię 
tego wizerunku jako dar dla 
Ziemi Oławskiej.

(WOKL)

Pomnik Króla Jana III Sobieskiego z wizytą w lipcu w Oławie!

Podczas sesji Rady Powiatu 
w Oławie, 30 czerwca, na 
wniosek Komisji Rewizyjnej i po 
uzyskaniu pozytywnej opinii 
z uwagami Regionalnej Izby 
Obrachunkowej, bezwzględną 
większością głosów radni udzielili 
Zarządowi Powiatu absolutorium 
za 2020 rok

Powiatowi rajcowie debatowali 
m.in. nad Raportem o stanie Powiatu 
Oławskiego za rok 2020, który pod-
sumowuje działalność administracji 
powiatowej w okresie od 1 stycznia 
do 31 grudnia. Raport zaprezentował 
starosta Zdzisław Brezdeń, który 
przedstawił najważniejsze ubie-
głoroczne wydarzenia, inwestycje 
i przedsięwzięcia. 

Rada Powiatu rozpatrzyła i za-
twierdziła sprawozdanie fi nansowe, 
wraz ze sprawozdaniem z wykona-
nia budżetu za ubiegły rok. Za jego 
przyjęciem głosowało 11 radnych, a 8 
wstrzymało się od głosu. Następnie 
rada udzieliła absolutorium Zarzą-
dowi Powiatu. Za jego udzieleniem 
głosowało 11 radnych, przeciw było 
5, a 3 radnych wstrzymało się od 
głosu. Obok uchwały budżetowej 
jest to jedna z najważniejszych de-
cyzji podejmowanych przez radę, 
obrazująca jak samorząd się rozwija, 

gospodaruje fi nansami i inwestuje. 
Radni kontrolują w ten sposób po-
prawność wydatkowania środków 
budżetowych.

Ubiegłoroczny budżet rada przy-
jęła 20 grudnia 2019 r., ustalając 
dochody na 81.611.174 zł, przy-
chody w wysokości 7.900.000 zł 
i wydatki w kwocie 88.122.174 zł, 
rozchody w wysokości 1.389.000 zł. 
W trakcie realizacji budżetu doko-
nano zmian planu dochodów i wy-
datków zarówno uchwałami rady, 
jak i zarządu. W ubiegłym roku 
budżetowym udało się zwiększyć 
dochody powiatu o 8.984.738 zł, 
a  wyda tk i  o  10 .061 .820  z ł . 
Ostatecznie budżet powiatu zo-
stał wykonany po stronie docho-
dów na kwotę 96.198.310,18 zł, 
tj. w 106,18 %, a po stronie wydat-
ków na kwotę 88.325.068,88 zł, 
tj. w 89,96 %.

- Aby stawić czoła wszystkim wy-
zwaniom, nasz samorząd prowadził 

i nadal realizuje bardzo konsekwent-
ną politykę rozwoju, opartą na plano-
waniu strategicznym, profesjonalnym 
zarządzaniu i szeroko rozumianym 
partnerstwie - podsumowuje staro-
sta Zdzisław Brezdeń. - Był to dla 
powiatu kolejny rok rozwoju społecz-
no-gospodarczego, jednak boleśnie 
zderzyliśmy się, podobnie jak i inne 

samorządy, z rzeczywistością 2020 
roku, gdy pandemia koronawirusa 
mocno wpłynęła i naruszyła porządek 
świata, do jakiego wszyscy zdążyli-
śmy się już przyzwyczaić, narzucając 
szczególne rozwiązania niezbędne 
do zapobiegania, przeciwdziałania 
i zwalczania COVID-19, innych 
chorób zakaźnych i wywołanych 

nimi sytuacji kryzysowych. Należy 
również pamiętać, że ubiegły rok 
był trudny dla mieszkańców z jed-
nego jeszcze powodu - wystąpiło 
w naszym powiecie w październiku 
zagrożenie powodziowe. Jednak 
dzięki infrastrukturze przeciwpowo-
dziowej w naszym regionie i całym 
biegu górnej Odry, nie spełniły się 
na szczęście możliwe w takich sy-
tuacjach scenariusze kryzysowe. Co 
jest warte zaakcentowania - pomimo 
oszczędnej polityki zarządzania 
budżetem, udało się samorządowi 
zrealizować wiele projektów, które 
wpłynęły na poprawę standardu życia 
mieszkańców. Zadania wykonaliśmy 
z własnych środków, ale także przy 
udziale funduszy zewnętrznych. 

(WOKL)

Zarząd Powiatu w Oławie 
z absolutorium za 2020 rok

PODZIĘKOWANIA STAROSTY OŁAWSKIEGO 

- Za realizację zadań opisanych w Raporcie o stanie Powiatu Oławskiego za rok 2020, pragnę w szczególności 
podziękować: członkom Zarządu Powiatu, radnym Rady Powiatu, partnerom z samorządów gminnych, urzędni-
kom Starostwa Powiatowego w Oławie, kierownikom, dyrektorom i pracownikom jednostek organizacyjnych, 
szefom powiatowych służb, inspekcji i straży, którzy na bieżąco i terminowo realizują swoje zadania - mówi 
starosta Zdzisław Brezdeń. -To Państwa wytężona praca, zaangażowanie i skuteczność odniosły dzisiaj sukces. 
Należą się Państwu wyrazy uznania za dotychczasowa pracę i nieustanną, pełną gotowość do dalszych działań 
na rzecz rozwoju Ziemi Oławskiej, mających na celu poprawę warunków życia i rozwój aktywności społecznej, 
aby nasz powiat funkcjonował sprawnie, rozwijał się, był przyjazny i bezpieczny dla mieszkańców i gości. Na 
szacunek zasługuje wysiłek włożony w przeciwdziałanie i walkę ze skutkami pandemii koronawirusa. Pragnę 
serdecznie podziękować również wszystkim Mieszkańcom powiatu oławskiego za konstruktywną współpracę, 
inspirowanie projektów, wsparcie w strategicznych działaniach, oryginalne pomysły i złożone wnioski, z których 
część została już wykonana, a kolejne oczekują na realizację wraz z konstruowaniem przyszłego budżetu powiatu.

Godz. 15:00
-  ofi cjalne powitanie pomnika Króla Jana III Sobieskiego 

przed wejściem do oławskiego ratusza; 
Godz. 16:00 - 17:30

- otwarcie wystawy „Maria Klementyna Sobieska. Oławianka 
z tytułem królowej Wielkiej Brytanii” oraz panel dyskusyjny 
przed ratuszem;
Godz. 18:00

- Msza św. i koncert muzyki Króla Jana III Sobieskiego w ko-
ściele pw. św. Apostołów Piotra i Pawła w Oławie; ceremonia 
przekazania przez księcia Macieja Radziwiłła daru - kopii 
cudownego obrazu Matki Boskiej Loretańskiej Sobieskich; 
otwarcie wystawy „Janie, z tym wizerunkiem zwycię ż ysz”.

Program uroczystości 
- sobota 17 lipca
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Znamy już ostateczny 
podział środków unijnych 
dla regionów na najbliższe 
7 lat. Dolny Śląsk zyska 
w porównaniu z kończącą 
się perspektywą na lata 
2014-2020 i będzie miał 
do dyspozycji ponad 
10 miliardów złotych. 
To efekt skutecznych 
negocjacji marszałka 
Cezarego Przybylskiego 
i Zarządu Województwa 
dotyczących podziału 
rezerwy programowej.

Dzięki pieniądzom, jakie 
Dolny Śląsk otrzyma z Unii 
Europejskiej w nowej per-
spektywie fi nansowej, będzie 
można przeprowadzić wiele 
ważnych dla regionu inwe-
stycji. - To nasz duży sukces. 
Trzeba pamiętać, że Dolny 
Śląsk, jako region w okresie 
przejściowym, miał trudniejszą 
pozycję negocjacyjną, ponie-
waż Unia najsilniej wspiera 
obszary słabiej rozwinięte. 
Ostatecznie, dzięki naszym 
staraniom, będziemy mieć do 
dyspozycji więcej pieniędzy, 
niż w ostatnich latach. Jestem 
spokojny o dalszy dynamiczny 
rozwój i inwestycje na Dol-
nym Śląsku - mówi Cezary 

Przybylski, Marszałek Wo-
jewództwa Dolnośląskiego.

Początkowo, kwota zapro-
ponowana dla Dolnego Śląska 
wynosiła 870 milionów euro. 
Dzięki negocjacjom Zarządu 
Województwa udało się ją 
podwoić i ostatecznie nasz 
nowy program regionalny 
liczy ponad 1 miliard 673 
miliony euro. 

To jednak nie wszystko - 
w obecnej unijnej perspekty-

wie fi nansowej dostępny jest 
nowy instrument, czyli Fun-
dusz Sprawiedliwej Transfor-
macji. W jego ramach Dolny 
Śląsk otrzyma dodatkowo 556 
milionów euro. 

W sumie w latach 2021-
2027 region będzie dyspono-
wał kwotą ponad 2,2 miliarda 
euro. Ten wynik, przy uwa-
runkowaniach mniejszego 
budżetu Polityki Spójności 
w nowej perspektywie oraz 

przejściu naszego regionu 
z kategorii słabiej rozwinię-
tego do kategorii regionu 
w okresie przejściowym, jest 
bardzo dużym osiągnięciem. 
Warto również zauważyć, iż 
wśród województw Polski 
Zachodniej (dolnośląskie, 
lubuskie, opolskie, wielkopol-
skie i zachodniopomorskie) 
będziemy dysponować naj-
większą alokacją na program 
regionalny (bez Funduszu 

Sprawiedliwej Transforma-
cji). 

- Równomierny rozwój 
i międzynarodowa solidarność 
wewnątrz Wspólnoty jest dro-
gą do celów, dla których Unia 
Europejska powstała. Dzięki 
perfekcyjnemu wykorzysta-
niu funduszy unijnych, Dolny 
Śląsk rozwija się dynamicznie 
i jest wizytówką naszego kraju. 
Wysokie tempo naszego rozwo-
ju czyni jednocześnie starania 
Zarządu Województwa Dol-
nośląskiego o fundusze z UE 
pasjonującym wyzwaniem. 
Wszyscy, którym leży na sercu 
dobro Dolnego Śląska, powin-
ni go w tym wspierać - mówi 
Tytus Czartoryski, radny 
Sejmiku Województwa Dol-
nośląskiego.

Sukces negocjacyjny Za-
rządu Województwa potwier-
dza fakt, że region otrzymał 
największą część rezerwy 
rozdysponowanej przez Mi-
nisterstwo po przeprowa-
dzonych negocjacjach ze 
wszystkimi województwami 
w Polsce. Kwota ta wynosi aż 
803 416 820 euro i stanowi 
ponad 11 proc. całej rezer-
wy. Przedstawiciele samorzą-
du dolnośląskiego podczas 
rozmów ze stroną rządową 
przedstawili mocne argumen-
ty, wskazali wyzwania roz-
wojowe regionu (w tym duże 
zróżnicowanie wewnątrzre-
gionalne) i zaproponowali 
sposoby na ich skuteczne 
rozwiązanie. Argumentacja ta 

spotkała się ze zrozumieniem 
i przychylnością, co wpłynęło 
na ostateczną decyzję rządu.

- Dzięki właściwym negocja-
cjom oraz konkretnym działa-
niom udało nam się osiągnąć 
cel, który sobie wyznaczyliśmy 
i uzyskać dla naszego regionu 
ogromne wsparcie fi nansowe 
w wysokości ponad 2,2 mld 
euro. Dzięki wynegocjowanym 
środkom możemy kontynuować 
dynamiczny rozwój regionu 
poprzez realizację kluczowych 
dla Dolnoślązaków inwestycji, 
związanych między innymi 
z ochroną zdrowia, takich 
jak: budowa Nowego Szpitala 
Onkologicznego, rozwój opieki 
okołoporodowej czy nowe pro-
gramy profi laktyczne - mówi 
Marcin Krzyżanowski, Wi-
cemarszałek Województwa 
Dolnośląskiego.

W naszym regionie środki 
unijne z poprzedniej perspek-
tywy fi nansowej zostały wyko-
rzystane także między innymi 
do zakupu nowoczesnych 
pociągów, rewitalizacji linii 
kolejowych, czy remontów 
dróg.

Samorządy województw 
będą zarządzać około 40 proc. 
funduszy z polityki spójności 
na lata 2021-2027. To w sumie 
28,4 mld euro. Każda jednost-
ka będzie miała swój program 
regionalny, w ramach którego 
rozdysponuje pieniądze.

UM

Będzie więcej unijnych pieniędzy 
dla Dolnego Śląska! To sukces 

negocjacyjny Zarządu Województwa

Negocjacje ze stroną rządową prowadził Zarząd Województwa Dolnośląskiego z Marszałkiem Cezarym 
Przybylskim na czele

Dzięki unijnym pieniądzom na Dolnym Śląsku możliwa jest realizacja wielu ważnych inwestycji, na przykład 
zakup nowoczesnych pociągów dla Kolei Dolnośląskich

W najbliższej perspektywie fi nansowej UE pieniądze na Dolny Śląsk popłyną w ramach Regionalnego 
Programu Operacyjnego oraz Funduszu Sprawiedliwej Transformacji
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofi nansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:
www.jelcz-laskowice.pl  
poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Monitoring populacji 
komarów, zarybianie sta-
wów, montaż budek lęgo-
wych dla ptaków i opryski 
specjalnymi preparatami, 
które są bezpieczne dla 
środowiska - tak miasto 
walczy z plagą komarów, 
które w ostatnich latach 
stają się coraz bardziej 
uciążliwe

W bieżącym roku realizo-
wany jest program zwalczania 
komarów, którego celem jest 
ograniczenie ilości komarów 
poprzez podjęcie konsekwent-
nych działań w okresie od 
marca do października. 

Istotnym elementem progra-
mu jest monitoring rozwoju 
komarów, dzięki któremu 
możemy określić skład ga-
tunkowy, rozpoznać miejsca, 
produktywność i dynamikę 
rozwoju populacji larw i doro-
słych osobników. Monitoring 
jest podstawowym narzędziem 
do wyznaczania ilości zabie-
gów i optymalnych terminów 
do zaaplikowania oprysków. 

Już w maju, kiedy pojawiły 
się większe ilości larw, wyko-
nano opryski metodą naziemną 
oraz agrolotniczą. Z uwagi na 
kontrowersje wokół oprysków 
chemicznych w pierwszej 
kolejności stosowane są bez-
pieczne dla zwierząt i środo-
wiska opryski preparatem mi-
krobiologicznym (larwicydy), 
które trafi ają bezpośrednio do 
wody i likwidują wyłącznie 
larwy komarów. W przypadku 
większych ilości komarów 
będą stosowane opryski che-
miczne. 

Ponadto w programie prze-
widziano zarybianie zbiorni-
ków wodnych drobnym na-
rybkiem, który jest naturalnym 
wrogiem rozwijających się 
w wodzie larw.

Kolejnym działaniem w 
ramach walki z komarami 
jest montaż budek lęgowych 
dla ptaków. W tym roku za-
montowano już 150 budek 
lęgowych z trocinobetonu, 
przeznaczonych dla jerzyków. 
Na szkołach - 65 szt. oraz na 
budynkach wielorodzinnych 
przy ul. Hirszfelda, Bożka 
i Tańskiego w ilości 85 szt. 

Jerzyki to ptaki, które 
gniazdują przede wszystkim 
w szczelinach wysokich bu-
dynków. W wyniku termo-
modernizacji bloków jerzy-
ki utraciły wiele lęgowisk. 
Wieszanie budek lęgowych 
na przełomie kwietnia i maja 
na wysokości co najmniej 
6 m może zachęcić jerzyki do 
ponownego zasiedlenia się. 
Jeden osobnik w ciągu doby 
może zjeść nawet do 20 000 
komarów i meszek. 

Mieszkańców 
zapraszamy 
do współpracy

Aby nasze działania przy-
niosły oczekiwane rezultaty, 
musimy działać wspólnie, 
dlatego zapraszamy wszyst-
kich mieszkańców do wzięcia 
udziału w walce z komara-
mi. Szczególnie zachęcamy 
do wieszania na swoich do-
mach na wysokości 6-7 m 
budek lęgowych dla jerzy-
ków, a także zarybiania oczek 
wodnych drobnymi rybami, 
które będą zjadały pojawia-

jące się larwy. Komar nie 
wylęgnie się bez dostępu do 
stojącej przez kilka dni wody 
(woda w jednej oponie może 
być miejscem wylęgu nawet 
10 000 komarów), dlatego 
należy: usuwać źródła stojącej 
wody w swoim ogrodzie (np. 
puszki, zabawki, wiaderka, 
doniczki, opony), wymieniać 
systematycznie co 3-4 dni 
wodę w pojemnikach gospo-
darstwa domowego, szczelnie 
przykrywać pojemniki, w któ-

rych zbiera się deszczówka, 
systematycznie czyścić ryn-
ny z liści i gruzu, aby woda 
mogła swobodnie spływać, 
czyścić basen, a w oczkach 
wodnych montować urządze-
nia, które będą utrzymywały 
stałą cyrkulację lub falowanie 
wody, a także usuwać samice, 
które znalazły schronienie 
w takich pomieszczeniach jak 
strychy i piwnice.

(UMIG)

Gmina Jelcz-Laskowice 
walczy z komarami

Burmistrz Jelcza-Laskowic informuje, że na podstawie art. 
9 ust. 1 ustawy z dnia 7 czerwca 2001 r. o zbiorowym zaopa-
trzeniu w wodę i zbiorowym odprowadzaniu ścieków (t.j. Dz.U. 
z 2020 r. poz. 2028) właścicielom nieruchomości zabrania się 
wprowadzania ścieków bytowych i ścieków przemysłowych do 
urządzeń kanalizacyjnych przeznaczonych do odprowadzania 
wód opadowych lub roztopowych będących skutkiem opadów 
atmosferycznych, a także wprowadzania wód opadowych 
i roztopowych oraz wód drenażowych do kanalizacji sanitarnej. 
W przypadku braku kanalizacji sanitarnej wytwarzane ścieki 
sanitarne należy gromadzić w bezodpływowych zbiornikach 
lub w przydomowych oczyszczalniach ścieków, prowadzić 
prawidłową gospodarkę nieczystościami ciekłymi i przecho-
wywać dowody potwierdzające wywóz nieczystości płynnych 
przez przedsiębiorcę posiadającego stosowne zezwolenia. 
Częstotliwość opróżniania zbiorników powinna odpowiadać 
jego pojemności i ilości zużytej wody, nie dopuszczając do 
przepełnienia zbiornika, lecz nie rzadziej jak jeden raz na 
trzy miesiące.

Na podstawie ustawy z dnia 7 czerwca 2001 r. o zbiorowym 
zaopatrzeniu w wodę i zbiorowym odprowadzaniu ścieków (t.j. 
Dz.U. z 2020 r. poz. 2028): 

art. 28 ust. 4 „Kto bez uprzedniego zawarcia umowy, 
o której mowa w art. 6 ust. 1, wprowadza ścieki do urządzeń 
kanalizacyjnych, podlega karze ograniczenia wolności albo 
grzywny do 10 000 zł.”

art. 28 ust. 5 „W razie skazania za wykroczenie lub przestęp-
stwo, o których mowa w ust. 1 i 4, sąd może orzec nawiązkę na 
rzecz przedsiębiorstwa wodociągowo-kanalizacyjnego, w wyso-
kości 1000 zł za każdy miesiąc, w którym nastąpiło bezumowne 
pobieranie wody z urządzeń wodociągowych lub wprowadzanie 
ścieków do urządzeń kanalizacyjnych tego przedsiębiorstwa.”

art. 28 ust. 6 „Orzekanie w sprawach o czyny, o których 
mowa w ust. 1 i 2, następuje na podstawie przepisów Kodeksu 
postępowania w sprawach o wykroczenia.”

Z UP. BURMISTRZA 
MAREK SZPONAR

ZASTĘPCA BURMISTRZA

ZAKAZ WPROWADZANIA ŚCIEKÓW 
SANITARNYCH I PRZEMYSŁOWYCH 
DO KANALIZACJI BURZOWEJ

Miejska Biblioteka Publicz-
na zaprasza mieszkańców 
gminy Jelcz-Laskowice 
do udziału w konkursie 
fotograficznym

Aby to zrobić należy w wy-
pożyczalni głównej lub fi-
liach bibliotecznych wypeł-
nić formularz zgłoszeniowy 
i odebrać specjalne logo. 
Konkurs będzie odbywał się 
w dniach 1.07-5.09.2021 r. 
na Facebooku - niezbędne 
jest posiadanie tam konta. 
Ideą konkursu jest przesłanie 

zdjęcia książki, znajdującej 
się w ciekawej wakacyjnej 
aranżacji lub scenerii. Każdy 
uczestnik może zgłosić tylko 
jedno zdjęcie. Ogłoszenie zwy-
cięzcy nastąpi 06.09.2021 r. 
na profilu biblioteki na Fa-
cebooku i na jej stronie in-
ternetowej. Dla zdobywcy 
pierwszego miejsca przewi-
dziana jest nagroda-niespo-
dzianka. Wszelkie dodatkowe 
informacje, wraz z pełnym 
regulaminem, będą pojawiać 
się na specjalnie utworzonym 
wydarzeniu na facebookowym 
profi lu organizatora.

(BACH)

Zabierz książkę 
na wakacje

Miasto Jelcz-Laskowice zajęło 8. miejsce wśród 
642 gmin miejsko-wiejskich w ogólnopolskim rankingu 
finansowym samorządu terytorialnego 

W skali Dolnego Śląska okazaliśmy się najwyżej 
notowaną gminą miejsko-wiejską. Na drugim miejscu 
uplasowały się Kąty Wrocławskie (11. w kraju), a na 
trzecim Sobótka (57. w kraju). Również w ubiegłym roku 
Jelcz-Laskowice był najlepszą gminą miejsko-wiejską na 
Dolnym Śląsku w tym badaniu.

Ranking został przygotowany przez Fundację Instytut 
Studiów Wschodnich oraz Uniwersytet Ekonomiczny we 
Wrocławiu w oparciu o dane RIO na koniec 2020 r. Brano 
pod uwagę 7 wskaźników: udział dochodów własnych 
w dochodach ogółem JST, relację nadwyżki operacyjnej 
do dochodów ogółem, udział wydatków inwestycyjnych 
w wydatkach ogółem, obciążenia wydatków bieżących 
wydatkami na wynagrodzenia, udział środków europej-
skich w wydatkach, relację zobowiązań do dochodów 
oraz udział podatku dochodowego od osób fi zycznych. 
Analizowano także nakłady na przeciwdziałanie i usu-
wanie skutków pandemii koronawirusa.

(UMIG)

Jelcz-Laskowice 
wysoko w rankingu 
fi nansów

Publiczna Szkoła Podstawowa nr 1. Budki lęgowe w kształcie jerzyka
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Oława. 

Powoli kończymy sezon 
na polskie truskawki

 Pozostał ostatni tydzień na 
zakup tych owoców. Spieszmy 
się, bo to ostatnie chwile, kiedy 
dostaniemy jeszcze dojrzałe, 
czerwone i  świeże truskaw-
ki. Stoiska pod nazwą Berry 
są rozmieszczone w  centrum 
miasta, to między innymi tam 
zapytaliśmy, kiedy rozpoczął 
się sezon, kiedy kończy i  jak 
wyglądały ceny na przełomie 
kilku miesięcy. Ta firma roz-
poczęła sprzedaż w pierwszej 
połowie marca, a wtedy ceny 
- jak mówi Sylwester sprze-
dający przy Biedronce obok 
PKS - wahały się w granicach 
18-19 złotych za kilogram. 
Obecnie spadły aż o  10 zło-
tych. To ostatni tydzień, kiedy 
możemy zobaczyć stoiska tego 
sprzedawcy.

Obok Sylwestra, bliżej targu 
oławskiego, stoi mężczyzna 
przy niewielkim samochodzie, 
oferuje truskawki ze swojego 
pola. Co mówi o cenach? - Jak 
ktoś sprzedawał dobrą truskaw-
kę, to sprzedawał ją po 8 zł za 
kilogram, ale jak ktoś sprzeda-
wał taką cieknącą i chciał się 
jej szybko pozbyć, były nawet 
po 6 złotych - mówi i dodaje, 
że sezon rozpoczął około 20 
maja, a główny „wysyp” się już 

skończył, natomiast teraz za-
czyna się sezon na późniejszą 
truskawkę o nazwie Malwina. 
Będzie ona dostępna jeszcze 
około dwóch tygodni.

Kolejnym truskawkowym 
przystankiem, który odwie-

dzamy, jest mały namiot 
naprzeciwko sklepu ALDI 
przy ul. Sybiraków. Od sprze-
dawczyni dowiadujemy się, 
że u  nich sezon na polskie 
truskawki rozpoczął się 
w  czerwcu, wcześniej były 
hiszpańskie. Tu wygląda to 

praktycznie tak samo, czyli 
kończą sprzedaż na przełomie 
najbliższego tygodnia, może 
dwóch. A jak cenowo? Około 
20 zł za kg było na początku 
sezonu, a  teraz w  granicach 
8-12,90 zł za kilogram.

Sprawdziliśmy też, jak to 
wygląda na plantacji w  Sta-
nowicach, gdzie truskawki są 
zbierane z  pobliskiego pola. 
Tam ich cena, tak napraw-
dę „prosto z  krzaczka”, na 
początku sezonu wynosiła 
ok.30zł/1kg, a teraz 9 zł.

Wszyscy zgodnie twierdzą, 
że sezon dobiega końca. Miło-
śnicy truskawek spieszcie się, 
bo mamy ostatki!

Tekst i fot.: 
Oliwia Jankowska

To już końcówka sezonu! Jakie są ceny 
truskawek w Oławie?

Powoli żegnamy się z takimi widokami Teraz będzie już coraz trudniej o dobre truskawki
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Jak handlowano po wojnie w Oławie (cz.IV)

Zdjęcie zrobiłem z jedenastopiętrowego budynku przy dworcu autobusowym. Czarną linią zaznaczyłem, jaką powierzchnię zajmował miejski targ - oczywiście w różnych okresach był on różny

Dziś już dużo osób nie wie, co było przy ogrodzeniu stadionu i ul. Sportowej. Na zdjęciu na tej betonowej 
konstrukcji widzimy reklamę stadionu - przed wojną była obok strzelnica i to był kulochwyt. Co prawda 
nie widać tego elementu na żadnym przedwojennym zdjęciu, więc nie wiadomo, czy to prawda. Przez 
lata ta konstrukcja straszyła, bo nie była odmalowana i miała duża dziurę w środku na wylot od pocisku 
armatniego. Konstrukcję zburzono po roku 2000 - obecnie w tym miejscu jest wyjazd z parkingu i ze strefy 
dostaw do supermarketu na ul. Sportową

Ocalić   wspomnienia
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Odcinek trzeci zakończyłem 
na handlu w  miejscu, gdzie 
dzisiaj stoją tzw. plastry miodu 
i  jest budynek starostwa. Tam 
na początku lat 70. był „dziki 
handel”, bez zgody ówczesnych 
władz, bo oficjalny Targ Miejski 
był na końcu ul. Sportowej, 
na tak zwanym Końskim Tar-
gu, którego jednak gospodynie 
oławskie nie zaakceptowały 
z  powodu znacznej odległości 
od domów i błota na targowisku 
po każdym deszczu. 

Po wybudowaniu budynku 
dzisiejszego starostwa, w  któ-
rym wówczas mieścił się hotel 
robotniczy, dziki targ przeniósł 
się na drugą stronę ulicy, bli-
żej płotu stadionu miejskiego. 
Handlowano wtedy w  zależ-
ności od pory roku, nabiałem, 
warzywami, owocami, ale tylko 
polskimi, i  drobnymi artyku-

łami technicznymi, głównie 
używanymi. W Oławie było już 
sporo sklepów spożywczych, 
nowoczesnych, wyposażonych 
w  urządzenia chłodnicze do 
przechowywania artykułów 
mięsnych, nabiału. Towary do-
starczane były w połowie lat 70. 
do sklepów według tak zwanych 
rozdzielników, co powodowało 
ciągłe braki. Wtedy, w połowie 
lat 70., widać już było gołym 
okiem kryzys gospodarczy ob-
jawiający się brakiem podstawo-
wych artykułów potrzebnych do 
życia. W 1976 roku wprowadzo-
no kartki na cukier, w1981 karki 
na mięso, a  potem to już były 
karki niemal na wszystko, wy-
mienię tylko alkohol, papierosy, 
przetwory mięsne, mąkę, kasze, 
masło, proszek do prania, mydło, 
benzynę. Co ciekawe, wiele ar-
tykułów było reglamentowanych 
w inny sposób, np. obrączki do 
ślubu czy garnitur lub garsonkę 
dla osoby, która zmarła, można 
było kupić na... zaświadczenie 
z Urzędu Stanu Cywilnego. 

Posiadanie kartki nie znaczy-
ło, że miało się zagwarantowany 
towar. Niejednokrotnie trzeba 
było swoje odstać. Wtedy był pro-
blem ze wszystkim - towarów się 
nie kupowało, tylko je „załatwia-
ło”. Kwitł handel wymienny. To 
wtedy właśnie pojawiły się nowe 
znaczenia słów. „Stacz” to osoba, 

która stała za kogoś w kolejce za 
pieniądze. „Komitet kolejowy” to 
wybrana grupa ludzi w  kolejce, 
którzy pilnowali listy kolejkowej. 

Wróćmy jednak do handlu, 
na oławskim targu, zlokalizo-
wanym pomiędzy nową ulicą 3 
Maja a Sportową i Żeromskiego. 
Targ swoją ofertą znakomi-
cie uzupełniał braki towarowe 
w handlu, gdzie towary były na 
kartki i  miały ceny urzędowe. 
W Oławie targ od czasów wojny 
zawsze był we wtorki i piątki - 
to były tzw. dni targowe. Pod 
koniec drugiej połowy lat 70. 
odbywał się jednak 6 razy w ty-

godniu, a  ceny towarów były 
tzw. umowne. Śmiem twierdzić, 
że pierwsza „galeria handlowe” 
w Oławie powstała pod gołym 
niebem, właśnie przy ul.3 Maja, 
na Targowicy Miejskiej pod 
koniec lat 80. i na początku lat 
90. ubiegłego wieku, ale... o tym 
w następnym odcinku.

Lesław Mazur

(fotografie bez podpisów przedstawiają 
oławskie targowisko w różnych latach  

- z arch. Biblioteki Koronka  
oraz Gazety Powiatowej)

Jak handlowano po wojnie w Oławie (cz.IV)

Kartka na mięso - z archiwum Biblioteki Koronka
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Dlaczego kochamy alpaki?
 ALPAKOWE  
 SZALEŃSTWO 

Coś takiego w nich jest, 
że wszyscy, no niemal 
wszyscy, od razu chcą się 
do nich tulić? A przynaj-
mniej z przyjemnością na 
nie popatrzeć. Dlatego 
coraz częściej alpaki 
można spotkać także 
w powiecie oławskim, 
w przydomowych 
ogrodach, zwierzyńcach, 
hodowlach...

Zróbcie eksperyment. 
Weźcie kilkuletnie dziecko 
do zagrody alpak, a usły-
szycie pierwsze „wow!”. 
Gdy zwierzęta będą na 
tyle oswojone, że można 
je będzie dotknąć, a naj-
lepiej objąć za długaśną 
szyję, usłyszycie ponowne 
„wow!”. I tak już będzie 
dalej, bo tym pięknym, 
oryginalnym zwierzętom 
o wielkich oczach napraw-
dę trudno się oprzeć. 

  Bo tak

Są w naszym powiecie 
tacy, którzy do alpak po-
deszli w zupełnie nieko-
mercyjny sposób. Mają, 
bo chcieli mieć. Dla siebie, 

choć nie wykluczają, że 
gdy zwierzęta bardziej się 
oswoją, pozwolą czasem 
dzieciom z okolicy na bliż-
szy kontakt. 

- Mamy 7 alpak, 5 sam-
ców i 2 samice, wszystkie 
trafi ły do nas z hodowli aż 
spod Białegostoku - mówi 
pan Józef, mieszkający 

w jednej z podoławskich 
wsi. - Są bardzo przyjem-
ne, takie flegmatyczne, 
a przez to uspokajające. 
Mamy je od niedawna, 
mniej niż rok, więc nie 
jesteśmy z nimi jeszcze na 
tym etapie, żeby się przy-
tulać. Ich przysmakiem jest 
tarta marchewka, wtedy 

zawsze przychodzą do 
opiekuna. Zresztą general-
nie są bardzo ciekawskie. 
Gdy dzieci podchodzą pod 
płot, one też się tym inte-
resują, czasem całą grupą 
podchodzą. 

Pan Józef przyznaje, że 
alpaki w naszych warun-
kach nie są drogie w utrzy-
maniu: - Pasą się na naszej 
łące, trzeba mieć też siano, 
suche wysłodki z bura-
ków cukrowych moczymy 
i dajemy im do jedzenia, 
jest także na rynku spe-
cjalistyczna sucha karma 
dla alpak. Owszem, trzeba 
uważać na drzewka, bo 
ogryzają korę, liście i pędy, 
ale większych kłopotów 
z nimi nie ma. Na razie 
nie chorują i zdaje się, że 
generalnie alpaki są zdro-
we. Raz do roku trzeba je 
strzyc, robimy z tego potem 
poduszki i kołdry. 

  Dodatek

- U nas alpaki były dodat-
kiem do rancza, chcieliśmy 
po prostu zwiększyć ofertę 
- mówi Marta Jakobsze-Ko-
złowska z Małego Rancza 
„Kaprysek” w Mościsku 
pod Jelczem-Laskowicami. 
A było do czego dodawać, 
bo na ranczu są już konie, 
jest kudłata krowa, kucyki, 
zakochany osioł, alpaki, 
świnki, kury, indyki, owca, 
kozy, papugi, gęsi, szop 
pracz, strusie...

Pani Marta przyznaje, że 
alpaki to zwierzęta wyjąt-
kowo przyjazne, wdzięczne 
i niekonfl iktowe. Dopiero 
przyparta do mury, gdy 
już nie ma wyjścia, alpaka 
ostrzega, że będzie pluć, 
a potem naprawdę pluje. 
I to zawartością żołądka, 
co nie pachnie zbyt ładnie. 

- Alpaki w obronie wła-
snej potrafi ą też kopać, ale 
u nas jeszcze nie zdarzyło 
się, aby któraś wyciągnę-
ła tylną nogę do kopania 
- mówi pani Marta. - Jesz-
cze 2 miesiące temu alpaki 
chodziły u nas luzem mię-
dzy dziećmi, ale ogryzały 
rośliny ogrodowe, więc 
musieliśmy to ukrócić.

Na ranczu „Kaprysek” 
kiedyś było 5 alpak, ale 
3 trzeba było w ubiegłym 
roku sprzedać - to efekt 
pandemii, kiedy nie było 
ruchu i dzieci nie przyjeż-
dżały, a cały zwierzyniec 
trzeba było jakoś wyżywić 
i utrzymać. Ponieważ za 
alpaki można było wziąć 
najwięcej - trafi ło na nie. 

Teraz w Mościsku mają 
dwie alpaki, samca i sami-
cę, Stefanię (6 lat) i Gucia 
(3 lata), ale kiedyś planują 
uzupełnić stadko, może 
nawet po wakacjach, o ile 
oczywiście nie będzie ko-
lejnej fali covidowej. Od-
budowa stada bez kupowa-
nia nowych zwierząt trochę 
trwa, bo ciąża u alpak trwa 
11 miesięcy i rodzi się tylko 
jedno młode. Alpaki żyją 
15-25 lat.

  Przysmak?
- Nasze najchętniej sku-

bią trawę - mówi pani Mar-
ta. - Do tego oczywiście 
siano i na zimę robimy im 
śrutę, czyli mieszankę zbóż. 
Ciekawe jest to, że ubika-
cję robią sobie w jednym 
miejscu, czyli zbytnio nie 
brudzą. Jeśli stado liczy na-
wet 100 alpak, to one i tak 
mają tylko jedno miejsce, 
gdzie się załatwiają. Po-
dobno zwyczaj ten bierze 
się z terenów górzystych, 
skąd pochodzą, gdzie jest 
bardzo mało roślinności 
- ubikacja jest w jednym 
miejscu, aby sobie nie pa-
skudzić jedzenia. Z tego 
samego powodu, mimo że 
mają kopytka, chodzą na 
takich poduszeczkach, aby 
nie niszczyć sobie jedzenia. 

- Co takiego dzieciaki 
w nich widzą? - mówi pani 
Marta. - Nie mam pojęcia. 
Nie wiem. Po prostu jest 
teraz taki szał na te alpaki. 
Może to po prostu moda? 
Chyba skłaniałabym się ku 
temu. I faktycznie dzieci 
przychodzą głównie do 
alpak. Jak jest ten moment, 
kiedy wprowadzamy je do 
naszego zoo, to szop pracz 
jest największą atrakcją 
i właśnie te alpaki. 

  Towar 
amerykański

Z defi nicji alpaka (Vicu-
gna pacos) to południowo-
amerykański, trawożerny 
ssak parzystokopytny z ro-
dziny wielbłądowatych. 
Zwierzę udomowione, ho-
dowane dla wełny i mięsa, 
przypomina nieco lamę, 
choć jest od niej mniejsza 
i z budowy ciała bardziej 
podobna do owcy. Alpaki 
są hodowane głównie dla 
„włókna” - odmiana Hu-
acaya charakteryzuje się 
puszystym, kędzierzawym 
owłosieniem, natomiast 
Suri wyróżniają się dłu-
gim, jedwabistym, takim 
bardziej „dredowatym” 
owłosieniem. 

Alpaki w naturze od 
tysięcy lat zamieszkują 
wysokie Andy w Ameryce 
Południowej. Jak czyta-
my na stronie alpaki.pl, 
największy rozwój alpak 
wiąże się z cywilizacją 
Inków: - Za czasów Inków 
produkcja włókna z alpak 
oraz ich wyroby zależały 
od statusu osoby, wyznania 
oraz przestrzegania wyma-
ganych przepisów. Inkowie 
potrafili docenić piękno 
i doskonałość. Jako dobrze 
zorganizowana i mająca 
wiele pomysłów cywiliza-
cja stworzyła włókna oraz 
piękne tkaniny. Inkowie 
również przyczynili się 
do rozwoju alpak. Z nich 

- Co takiego dzieciaki w nich widzą? - mówi Marta Jakobsze-
Kozłowska. - Nie mam pojęcia. Nie wiem. Po prostu jest teraz szał 
na te alpaki

Alpaki to zwierzęta stadne
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Dlaczego kochamy alpaki?
otrzymywali ekskluzywne 
i miękkie włókno do wy-
robu tkanin oraz ubrań. 
Porównując europejskie 
tkaniny (za czasów pod-
boju), wytwarzali tkaniny 
o najlepszej jakości. Te 
zalety włókna z alpak i ich 
wyroby powodowały, że 
było ono najważniejszym 
elementem w Imperium 
Inków. Ilość posiadania 
wyrobów z alpak świad-
czyła o pozycji społecznej 
oraz zamożności. Wyroby 
z alpak również były spo-
sobem opłaty wojska. Woj-
ska, które się wycofywały, 
wolały spalić magazyny 
pełne tkanin niż pozwolić 
armii zwycięskiej je prze-
jąć. Podczas inwazji Ame-
ryki Południowej, 500 lat 
temu, Hiszpanie uważali, 
że alpaki nie są tak dobre 
jak ich owce. Wiedzieli 
również, że dla Inków te 
zwierzęta są środkiem do 
życia. Zatem celem ich było 
wytępienie alpak. Na szczę-
ście, mieszkający wysoko 
w górach Indianie pomogli 
zwierzętom przemieszczać 
się. Tym sposobem udało 
się uratować alpaki od wy-
ginięcia. Stwierdzono, że 
przed kolonizacją na tere-
nach Południowej Ameryki 
zamieszkiwało około 40-50 
milionów alpak. Obecnie 
w dawnym Królestwie In-
ków istnieje tylko około 3 
milionów danych zwierząt.

Do niedawna w Polsce 
alpaki powszechnie nie 
były znane. Ostatnie lata 
to ogromny rozwój ich 
hodowli w Polsce. Po-
wodów jest kilka, przede 
wszystkim łatwość - przy-
stosowane są do klimatu 
wysokogórskiego, więc 
do wyżywienia wystarczy 
im roślinność nawet na 
bardzo słabej glebie i teren 

o niewielkiej powierzchni. 
Z powodu miękkich po-
duszek kopyt nie niszczą 
pastwisk, jedząc rośliny, 
nie niszczą ich poprzez 
wyrwanie z korzeniami. 
Specjaliści szacują, że na 
jednym hektarze spokojnie 
może się utrzymać około 
20 alpak. Dzięki dobrej 
wełnie wytrzymują na-
wet trudne zimy. Do tego 
wszystkiego nawóz alpak 
z dobrym skutkiem można 
wykorzystać w ogrodnic-
twie. Jak widać - dotąd 
same plusy. 

  To teraz zalety 
wełny i...

Włókno alpaki, jako nie-
zwykle cienkie, zaliczane 
do grupy włókien specjal-
nych, czyli coś na pozio-
mie kaszmiru, moheru czy 
angory. Ma doskonałe wła-
ściwości termoizolacyjne, 
a grzeje nawet dużo lepiej 
niż wełna owcza, a jest od 
niej dużo lżejsza. Jest moc-
na i odporna na zniszczenia, 
a do jej produkcji i konser-
wacji nie stosuje się chemii. 
Krótko mówiąc, to na świe-
cie towar luksusowy, który 
musi kosztować. Jest dobry 

także dla alergików, bo nie 
uczula, jest więc często 
materiałem do produkcji 
kołder i poduszek. Na doda-
tek nie trzeba jej farbować, 
bo występuje w ponad 20 
naturalnych kolorach - od 
bieli i beżu, przez różne 
odcienie szarości i brązu, 
po głęboką czerń.

O dogoterapii czy hipo-
terapii na pewno słyszeli-
ście. Teraz coraz większą 
popularność zdobywa al-
pakoterapia, wykorzystu-
jąca towarzystwo alpak, 
będących zwierzętami 
niezwykle przyjaznymi, 
towarzyskimi i łagodnymi. 
Raczej nigdy nie wykazują 
zachowań agresywnych, 
są delikatne, a wyróżniają 
się bardzo przyjemnym 
w dotyku, miękkim owło-
sieniem. Właśnie to ich po-
godne usposobienie w ob-
cowanie z nimi naprawdę 
poprawia samopoczucie. 
Dla kogo alpakoterapia 
może być korzystna? Dla 
wszystkich, ale polecana 
jest m.in. ludziom boryka-
jącym się z zaburzeniami 
nerwicowym, lękowymi 
bądź depresją. Na najmłod-
szych działa motywująco, 
zachęcając ich do podej-
mowania aktywności ru-
chowej, do wykształcania 
tzw. kompetencji komuni-
kacyjnych. Bliski kontakt 
z aplakami sprzyja też roz-
luźnieniu, uspokojeniu oraz 
wyciszeniu, łagodząc tym 
samym uczucie niepokoju. 
Alpakoterapię poleca się 
np. dzieciom nadpobudli-
wym, z problemami rozwo-
jowymi, zespołem Downa, 
autyzmem oraz porażeniem 
mózgowym. 

Warto wspomnieć, że 
czas spędzony w towarzy-
stwie sympatycznych alpak 
wpływa na poprawę nastro-
ju nie tylko u osób podda-
wanych terapii, ale również 
ich opiekunów. Spotkania 
z tymi zwierzętami mogą 
być więc przyjemną formą 
relaksu dla wszystkich, 
którzy na co dzień żyją 
w stresie, a także kochają-
cych zwierzęta i spragnio-
nych ich bliskości. Poza 
najmłodszymi oraz osoba-
mi cierpiącymi z powodu 
rozmaitych chorób alpako-
terapia znajduje również 
zastosowanie w przypadku 
osób starszych.

  Policzmy

W związku z przewagą 
pozytywnych cech alpak, 
gwałtowanie rozwija się 
ich hodowla i sprzedaż. Ile 
kosztują? To dość droga 
przyjemność, bo samce 
kosztują około 7-8 tys. zł, 
a samica, w zależności od 
rodzaju wełny, może kosz-
tować 12-15 tys. zł, a nawet 
więcej. Im cieńsze włókna, 
tym zwierzę jest cenniejsze. 
Tu uwaga - alpaka to zwie-
rzę stadne, więc nie kupuje 
się jednej sztuki, bo wtedy 
źle się rozwija. Najlepiej za-
cząć od co najmniej 3 sztuk. 

A można na nich też za-
rabiać nie tylko wyrabiając 
z wełny kołdry czy podusz-
ki. Największe hodowle 
w Polsce, posiadające na-
wet kilkaset sztuk, zarabia-
ją oczywiście na sprzedaży 
młodych, ale te mniejsze 
mogą zajmować się al-
pakoterapią czy w ogóle 
umożliwiając kontakt lu-
dziom z tymi ciekawymi 
zwierzętami.

Najbliższa taka mała ko-
mercyjna hodowla alpak 
w powiecie brzeskim (ma 3 
samce) organizuje codzien-
nie jeden spacer, w którym 
może wziąć udział maksy-
malnie 6 osób (wtedy każda 
płaci po 40 zł), za 1-2 osoby 
płaci się 100 złotych za 
40-minutowy spacer, dzieci 
do 4 lat bezpłatnie. W cenie 
marchewka, opieka opie-
kuna i możliwość zrobie-
nia zdjęć. Zainteresowanie 
jest tak duże, że rezerwo-
wać spotkania z alpakami 
można tylko esemesowo, 
i jedynie w wyznaczonym 
dniu miesiąca na... kolejny 
miesiąc. 

Czy się podoba? Wystar-
czy zerknąć na komentarze: 
- Polecamy gorąco! Nie-
wiarygodne słodziaki. To 
są chyba najcudowniejsze 
stworzenia, jakie spotkali-
śmy na swojej drodze, ko-
chane łobuzy. Dziękujemy 
za wspaniały spacer. Alpaki 
- Słodziaki! Przecudowne 
zwierzątka. Jakie słodziut-
kie i kochane pysia. Tylko 
kochać - kocham szalenie. 
My już czekamy na kolejne 
zapisy. Śliczne puszyste 
łobuziaki.

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkamiski@gazeta.olawa.pl
Ten jak pluszowa zabawka

Stefania i Guciu

Sposób strzyżenia i dekorowania ogranicza tylko fantazja właściciela

Każdy osobnik ma swój wyraz pyszczka

Zainteresowanie obiektywem spore
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JELCZ-LASKOWICE 

Miejsko-Gminne 
Centrum Kultury 
z wielką przyjEmnością 
przygotowało szereg 
atrakcji kulturalnych: 
festiwali muzycznych, 
spektakli teatralnych, 
warsztatów artystycznych 
i animacji, a także 
spotkań z literaturą

Tego lata w  J-L będą dwa 
gorące wydarzenia festiwalo-
we: Etno Brzmienia - Muzyka 
Świata oraz Międzynarodowy 
Festiwal Wokalno-Organowy. 

Kulturalne wakacje w  J-L 
będą bogate w koncerty rodzi-
mych artystów oraz gości z ca-
łego świata. Od 8 sierpnia do 
19 września odbędzie się VIII 
edycja prestiżowego Festiwa-
lu Wokalno- Organowego, a w 
niej 4 niedzielne koncerty ob-
fite w znamienitych artystów. 
Szczególnym gościem będzie 
światowej sławy Zespół Pie-
śni i Tańca Śląsk. Repertuar 
koncertu zostanie poświęco-
ny Kardynałowi Stefanowi 
Wyszyńskiemu, którego rok 
obecnie obchodzimy. Festiwal 
Wokalno-Organowy zaszczy-
cą swoją obecnością także 
organiści w  towarzystwie 
wiolonczelisty, trębacza, so-
pranistek i  kontratenoru. Ich 
wykonania będą prawdziwą 
różnorodnością stylów mu-
zycznych, emocji i obsady.

Wielokulturowy festiwal 
Etno Brzmienia - Muzyka 
Świata to stosunkowo nowa 
propozycja Centrum Kultury. 
W piątkowe sierpniowe wie-
czory (6, 13, 20) w parku przy 
ul. Witosa, wystąpią zespoły 
grające muzykę płynącą z róż-
nych zakątków świata. W tym 
roku odbędzie się druga edycja 
festiwalu, na którą zaproszono 
tradycyjnych meksykańskich 
„Mariachi Los Amigos”, któ-
rzy zagrają muzykę z Ameryki 
Łacińskiej, zespół artystów 
„Dagadana” zza wschodniej 
granicy, którzy zagrają pol-
sko-ukraiński jazz-folk oraz 
zespół polsko-afrykańskich 
artystów z  African Music 

School. Wraz z  muzykami 
wystąpią utalentowane dzieci 
pochodzące z Republiki Środ-
kowoafrykańskiej. Ostatni 
z  koncertów ma dodatkowe 
wartości, ponieważ wspiera 
budowę szkoły muzycznej 
w Afryce i promuje akcję „Za-
miast broni - instrumenty”.

W lipcu MGCK zaprasza 
do samego serca miasta, na 
plac Jana Pawła II, na dwa 
plenerowe widowiska teatral-
ne. W  piątek 16 lipca Teatr 
Klinika Lalek zaprezentuje 
„Kosmiczną podróż Guliwe-
ra” z  dedykacją dla dzieci, 
młodzieży i  dorosłych. Nie-
tuzinkowe, wielkie elementy 
scenograficzne animowane 
przez profesjonalnych lalka-
rzy. Teatr Klinika Lalek po-
wstał na wydziale lalkarskim 
szkoły teatralnej we Wrocła-
wiu i  odwiedził ze swoimi 
występami niemal cały świat. 
Współautorem scenariusza 
jest związany z Centrum Kul-
tury i naszą okolicą niebywale 
utalentowany wrocławski 
aktor Stanisław Wolski. 

Obchodom tegorocznej 
rocznicy Powstania Warszaw-
skiego towarzyszyć będą dwa 
wzbogacające wydarzenia. 
30 lipca w  sali kameralnej 
MGCK zaplanowano spotka-
nie autorskie z  poetką Ewą 
Nabiałczyk, promujące tomik 
pt. „Powstanie warszawskie”. 
Wiersze chwytają za serce, 
a także skłaniają do głębokiej 
refleksji nad minionymi wy-
darzeniami, losem zwykłych 
ludzi, którzy bardzo dobrze 
wiedzieli, czym jest honor, od-
waga i poświęcenie. Książka 
to pozycja obowiązkowa dla 
każdego patrioty, miłośnika 
historii a także ludzi kochają-
cych poezję.

Kolejnym wydarzeniem 
upamiętniającym tę ważną 
kartę polskiej historii, bę-
dzie plenerowe widowisko 
patriotyczne, które odbędzie 
się 1 sierpnia 2021. Scena-
riusz spektaklu pod tytułem 
„123” inspirowany jest histo-
rią okresu zaborów Rzeczpo-
spolitej Polskiej - wybitnymi 
postaciami i dowódcami, wy-
darzeniami przełomowymi 
i dokonaniami rodaków pod-
czas okupacji ziemi ojczystej. 
Niewątpliwym walorem spek-
taklu będą żywe instrumenty 
perkusyjne, pieśni śpiewane 
przez aktorów, efekty pi-

rotechniczne, żonglowanie 
płonącymi rekwizytami, tan-
go na szczudłach. Aktorzy 
przeniosą widzów w odległy 
świat wydarzeń historycznych 
oraz zadziwią nieskrępowaną 
formą: akrobatyką, wielkimi 
lalkami, pantomimą, tańcem 
ognia. Widowisko odbędzie 
się o godz. 21:00.

W ramach edukacji kultu-
ralnej MGCK proponuje za-
jęcia twórcze nawiązujące do 
postaci wybitnych konstrukto-
rów i wynalazców, patronów 
jelczańskich ulic: Stefana 
Bryły, Józefa Bożka, Stefana 
Drzewieckiego, Tadeusza 
Tańskiego oraz Franciszka 
Żwirko. Wakacyjna przygoda 
z  MGCK to odkrycie tajem-
nic motoryzacji, budownic-
twa, żeglugi, lotnictwa oraz 
poznanie genialnych kon-
struktorów w  animowanych 
opowieściach. W  mediach 
społecznościowych MGCK 
można oglądać cykl animo-
wanych filmów edukacyjnych 
„Co za historia! Wynalazcy 
w naszym mieście” wykona-
ny przez Narodowe Muzeum 
Techniki w Warszawie. Pro-
jekt „Nasza okolica tropem 
wynalazców” prezentuje dzie-
dzictwo i  bogactwo polskiej 
myśli technicznej, wyrażając 
je artystycznie na warsztatach 
architektonicznych, mode-
larstwa, plakatu, cyjanotypii, 
teatralnych, lotniczych. 

Są jeszcze wolne miej-
sca na warsztaty balonowe 
skierowane do młodzieży 
w wieku powyżej 12 lat. Na 
zajęciach będą budowane 
z  bibuły latające modele ba-
lonów na ogrzane powietrze. 
Zwieńczeniem zajęć będzie 
przygotowanie balonów do 
lotu. Warsztaty poprowadzi 
Wojciech Stawieraj, mistrz 
Polski w  modelarstwie balo-
nowym. Będzie można po-
dziwiać wystawę statyczną 
modeli latających zdalnie 
sterowanych, w  tym takich 
modeli samolotów jak cesna, 
starlet, mustang i szkolno-tre-
ningowych. Wstęp bezpłatny, 
obowiązują zapisy. 

Dla młodych mieszkańców 
spragnionych ruchu odbywają 
się warsztaty animacyjno-
-taneczne „Taniec bez gra-
nic”, których instruktorem 
jest Vadym Zahilskiy. Zajęcia 
są bezpłatne dla dzieci i mło-
dzieży. Odbywają się dwa 

razy w tygodniu od 1 lipca do 
13 sierpnia 2021. Ich celem 
jest dobra zabawa, a przy tym 
wspólne odkrywanie polskiej 
i  ukraińskiej kultury oraz 
tradycji. Są to pierwsze mię-
dzykulturowe zajęcia w  Jel-
czu-Laskowicach. Uczestnicy 
razem stworzą performance, 
który zostanie zaprezentowa-
ny 13 sierpnia 2021 podczas 
koncertu z cyklu Etno Brzmie-
nia - Muzyka Świata.

W letniej ofercie MGCK 
znajdują się także aktywności 
dla seniorów. „Wracamy do 

formy” to seria bezpłatnych 
zajęć poprawiających spraw-
ność fizyczną. Wiele osób 
jest stęsknionych wspólnoty 
i  możliwości spotkania się, 
dlatego Centrum Kultury daje 
niepowtarzalną okazję, by 
spotkać się z  innymi w  bez-
piecznych warunkach, a  jed-
nocześnie zadbać o kondycję 
fizyczną i dobre samopoczu-
cie. Przez wakacje odbywają 
się różnego rodzaju aktyw-
ności na świeżym powietrzu 
z  zachowaniem reżimu sani-
tarnego.

K u l t u r a l n e  w a k a c j e 
z  MGCK odbywają się tak-
że w  gminie. W  sołectwach 
trwają tygodniowe warsztaty 
animacyjno-ruchowe. Każda 
miejscowość obrała dogodny 
termin oraz tematykę zajęć. 
Wakacje zakończą Dożynki 
Gminne w  Chwałowicach. 
Tegoroczne wydarzenie cele-
brujące zbiórkę plonów zapla-
nowano w sobotę 28 sierpnia 
2021 na boisku sportowym.

źródło: M-GCK

Lato z Centrum Kultury

JELCZ-LASKOWICE 

Po przerwie 
spowodowanej 
obostrzeniami 
sanitarnymi wznowiono 
rozgrywki w tenisie 
stołowym. W czerwcu 
br. w hali sportowej 
przy pl. Partyzantów 1 
przeprowadzono dwa 
turnieje z udziałem 
dolnośląskich sportowców

12 czerwca rozegrano 
Dolnośląskie Igrzyska LZS, 
były one zarazem elimina-
cjami do finału centralnego. 
Teniści stołowi rywalizowa-
li w  czterech kategoriach 

wiekowych kobiet oraz 
w czterech kategoriach wie-
kowych mężczyzn. Nagrody 
ufundowali Burmistrz Jel-
cza-Laskowic oraz dolno-
śląskie i powiatowe LZS-y. 

Natomiast 27 czerwca br. 
odbył się Dolnośląski Tur-
niej LZS z  okazji 75-lecia 
Ludowych Zespołów Spor-
towych. Otwarcia turnieju 
dokonali wiceburmistrz J-L 
Marek Szponar oraz kie-
rownik miejskiej pływalni 

Waldemar Chmielewski. 
Uczestniczyło 16 zawod-
ników z  klubów MLKS 
Victoria Jelcz-Laskowice, 
LKTS Zenit Międzybórz 
i ULKS Ciechów. 

Nagrody ufundował Bur-
mistrz Jelcza-Laskowic, 
a przygotowaniem i sędzio-
waniem turnieju zajął się 
prezes Victorii Jelcz-Lasko-
wice Wincenty Marchewski.

(wim)

Wznowili  
rozgrywki

Uczestnicy i goście Dolnośląskiego Turnieju LZS
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Nazywam się Jan Wysota, urodziłem się 15 czerwca. Ważyłem wtedy 3900 g 
i mierzyłem 58 cm. W domu czekali na mnie trzyletnia siostra Zosia i tata Wojtek

To ja, Marianna Król, urodziłam się w oławskim szpitalu 15 czerwca, ważyłam wtedy 
3650 g i mierzyłam 58 cm

Urodzili się
Znajdziesz w sobie siłę, aby rozwiązać 
sprawę, która od dawna cię gnębiła. 
Okaże się, że nie było to takie trudne, 
jak myślałeś. Pomyślny początek tygodnia 
doda wiary w siebie, uda się zrealizować 
wszystkie plany zawodowe i prywatne. 
Ten tydzień będzie idealny na miłe 
chwile w otoczeniu przyjaciół. Będziecie 
się świetnie czuli w swoim towarzystwie. 
W miłości również nadchodzą miłe chwile. 

(21.04-21.05)

BYK

Czeka cię rozczarowanie w miłości. Osoba, 
z którą wiązałeś duże nadzieje, okaże się 
zainteresowana kimś innym. Nie załamuj 
się, każde doświadczenie czegoś uczy. 
Praca i wsparcie przyjaciela pomoże stanąć 
na nogi. To dobry czas na podnoszenie 
swoich kwalifikacji. Zainwestuj w siebie, 
znajdź zajęcie, które pozwoli się rozwinąć. 

(22.06-22.07)

RAK

Pracy będzie pod dostatkiem, ale nie 
zabraknie chwil na odpoczynek w gronie 
najbliższych. Przypomną się przyjaciele, 
których ostatnio zaniedbałeś z powodu 
braku czasu. Pomyśl o wspólnym wyjściu 
lub imprezie. Korzystnie również w spra-
wach sercowych. Osoba, do której coś 
czujesz, odwzajemni twoje zaangażowa-
nie. Jednak niczego nie przyspieszaj, bo 
możesz osiągnąć przeciwny efekt. Finanse 
i zdrowie - bez zmian.

(24.10-22.11)

SKORPION

Korzystne decyzje zapadną pod koniec 
tygodnia. Potem spokój i coraz więcej 
obowiązków. Zamierzony wyjazd może 
nie dojść do skutku, z powodu niespo-
dziewanego braku pieniędzy. Żeby tego 
uniknąć - postaraj się uważnie zaplanować 
przewidywane wydatki. Nie wdawaj się 
w spory w miejscu pracy, to może się 
przerodzić w dużą awanturę.

(23.08-22.09)

PANNA

Nie podejmuj w tym tygodniu ryzykow-
nych decyzji finansowych i zawodowych. 
Odłóż to na później i dobrze przemyśl. 
To doprowadzi do lepszego zrozumienia 
i oceny sytuacji. Postaraj się odpocząć 
i wyciszyć, najlepiej w gronie najbliższych. 
Radosne i przyjemne chwile - w piątek i w 
sobotę. Nie odrzucaj propozycji wyjazdu.

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

Spokój i monotonia na początku tygodnia, 
potem zmiany i niespodziewane zwroty 
akcji, nie zawsze pomyślne. Szybkie 
tempo sprawi, że zaczniesz działać, podej-
mować ważne decyzje, a efekty zadowolą 
wszystkich. Sam będziesz zdziwiony swoją 
kreatywnością i opanowaniem. Dzięki 
temu nabierzesz wiary we własne siły - wy-
korzystaj to i spróbuj osiągnąć to, o czym 
od dawna myślisz. Coraz lepiej będą się 
układały sprawy finansowe.

(21.02-20.03)

RYBY

Tydzień bardzo napięty w sprawach zawo-
dowych, ale bez nieprzyjemnych niespo-
dzianek. Wszystko dzięki pomocy twoich 
współpracowników, którzy wykażą się 
lojalnością i sumiennością. Nie zapomnij 
im za to podziękować. W sprawach ser-
cowych wszystko się ułoży, jeśli zaczniesz 
dostrzegać potrzeby partnera.

(21.03-20.04)
BARAN

W twoim związku nic nie zakłóci szalonych 
i szczęśliwych chwil. Odzyskasz spokój 
i radość życia, zapomnisz o przytłaczają-
cych ciebie zadaniach zawodowych. Nową 
energię wykorzystaj, aby zmienić to, co cię 
na co dzień unieszczęśliwia. Bardzo miłe 
spotkanie w piątek. Zdrowie i finanse 
bardzo dobre.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

Sprawy sercowe ułożą się pomyślnie. 
Nareszcie spotkasz kogoś, z kim będziesz 
snuł plany na przyszłość. Nie obawiaj się, 
wszystko może się spełnić. W sprawach za-
wodowych musisz uzbroić się w cierpliwość, 
upragniony awans nadejdzie, ale jeszcze 
nie teraz. Dobre wieści w sobotę sprawią, 
że weekend spędzisz w szampańskim 
nastroju.

(23.09-23.10)

WAGA

W tym tygodniu lepiej nie angażuj się 
w rozwiązywanie skomplikowanych 
problemów, odłóż przynajmniej o dwa 
tygodnie. W tym czasie wszystko dokładnie 
przemyśl. Porozmawiaj z przyjacielem, 
wspólnie dojdziecie do rozsądnych wnio-
sków i decyzji. Pamiętaj, że co dwie głowy, 
to nie jedna. Dobrze będzie się wiodło 
w sprawach finansowych. 

(23.07-22.08)

LEW

Dni wypełnione pracą, nie pozwolą na 
odpoczynek i przemyślenia. Dużo zajęć 
zwłaszcza we wtorek, kiedy będziesz 
musiał podjąć istotne decyzje. Nie przejmuj 
się tym, co ludzie szepczą po kątach, 
to nie wpłynie na twoją sytuację. Pod 
koniec tygodnia - szampański nastrój, nie 
zmarnuj go. Wyjdź z domu i spędź czas 
w towarzystwie przyjaciół. 

(23.11-21.12)

STRZELEC

Właściwy czas na przemyślenia i refleksje. 
Zaczniesz się zastanawiać, czy podjęte 
w przeszłości decyzje życiowe były właści-
we. Czasu nie cofniesz, ale niektóre błędy 
możesz naprawić. Nigdy nie jest za późno 
żeby spełnić marzenia. Wystarczy trochę 
przekory i determinacji, a znowu możesz 
być zadowolony z miejsca, w którym jesteś.

(21.01-20.02)

WODNIK

Twórzmy wspólnie FOTOGRAFICZNĄ 
historię Oławy (10)

OCALIĆ OD ZAPOMNIENIA

Od dłuższego czasu namawiamy mieszkańców Oławy, 
aby przekazali swoje zdjęcia i dokumenty z początków 
zamieszkania w Oławie do Biblioteki Publicznej w Oławie 
- Izba Muzealna Ziemi Oławskiej w Rynku, w ratuszu, 
gdzie zostaną skopiowane i - jeżeli będzie taka wola - 
zostaną zwrócone właścicielowi. Zdjęcia i dokumenty 
zostaną opisane i będą tworzyć współczesną historię 
naszego miasta. Bardzo często jest tak, że rodzina nie ma 
pomysłu, co zrobić ze zdjęciami i jakimiś dokumentami 
np. po dziadkach, więc najpierw leżą w pudełku w piw-
nicy, aż w końcu zostaną wyrzucone na śmietnik i giną 
bezpowrotnie.

Jeżeli ktoś chce przekazać swoje zdjęcia, dokumenty, a z 
różnych powodów sam nie może dostarczyć ich do biblio-
teki, można zadzwonić pod numer biblioteki 71 301 07 42, 
a pracownicy biblioteki zgłoszą się i odbiorą te pamiątki, 
które zostaną zachowane dla następnych pokoleń.

Dziś zdjęcie z albumu 
Beaty Bortnik, zrobione 
pod kościołem Matki 
Boskiej Pocieszenia 
w 1957 roku

Fotograf stał tyłem do 
Rynku, na zdjęciu wi-
dzimy prawy narożnik 
kościoła Matki Boskiej 
Pocieszenia. Po prawej jest 
ul. Kościelna, na pierw-
szym planie widzimy dwie 
furmanki, którymi zapew-
ne przyjechali uczestnicy 
mszy świętej, w głębi wy-
palony budynek, który stoi 
w miejscu, gdzie dziś jest 
toaleta miejska, bardziej 
po prawej budynek, który 

na zdjęciu wygląda jakby 
nie był spalony, ale i tak 
został wyburzony - w tym 
miejscu powstał budynek 
przy ul. Kościelnej.

LESŁAW MAZUR 
autor albumu „Oława 

w latach 60. i 70. ubiegłego wieku 
na fotografiach Lesława Mazura”

PS
O ciekawych zdjęciach, 

jakie macie w swoich al-
bumach rodzinnych, a któ-
rymi chcielibyście się po-
dzielić z czytelnikami, 
można zawiadomić redak-
cję, nr. tel. 605-996-556, 
a my chętnie zgłosimy się 
po zdjęcie i informacje na 
jego temat.
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PRACA
DAM PRACĘ

 ► Firma Tolbrux zatrudni brukarza.
Praca w Oławie i okolicy  Tel. 501 246 
018

ZATRUDNIĘ DO OBSŁUGI 
WTRYSKAREK, PEŁNY ETAT, 

UMOWA O PRACĘ, 
PRACA 3 ZMIANOWA, 

WYNAGRODZENIE 
3500-5000 BRUTTO. 

MIEJSCE PRACY 
BYSTRZYCA OŁAWSKA 

TEL. 503 964 115

 ► Przyjmę operatora koparki na pół 
etatu Tel. 510 075 832

 ► GKON Konstrukcje metalowe, ul. 
Portowa 4b, Oława zatrudni na stano-
wiska: - Ślusarz - monter konstrukcji, 
- Spawacz. Szczegóły www.gkon.pl, 
kontakt gkon@gkon.pl tel. 609-658-
605, 71-313-46-90

 ► Zatrudnię samodzielnych bruka-
rzy i pomocników , na uczciwych wa-
runkach Tel. 502 411 884

 ► Pilnie poszukujemy Elektryka 
do pracy na zastępstwo w Niem-
czech (oferta również dla studen-
tów) - Atrakcyjne wynagrodzenie
- Bardzo dobre warunki mieszkanio-
we, - Pełne ubezpieczenie info@atfse-
rvice.eu. Tel. 668 767 826

PRACA NA DACHACH. 
ZATRUDNIĘ DEKARZA 

I POMOCNIKA. 
PŁACA 20-30 ZŁ ZA GODZINĘ, 

JELCZ-LASKOWICE. 
TEL. 602 363 275

ZATRUDNIĘ KIEROWCĘ C+E 
W TRANSPORCIE KRAJOWYM 

I MIĘDZYNARODOWYM, 
UMOWA O PRACĘ , 

ATRAKCYJNE WYNAGRODZENIE, 
WOLNE WEEKENDY, AKTUALNE 

BADANIA, ŚW.KWALIFIKACJI, 
DOŚWIADCZENIE MIN 3 LATA. 

TYLKO POWAŻNE OFERTY 
KONTAKT TEL. 502397625

 ► Zatrudnię pracowników, w tym 
płytkarza, do remontów mieszkań na 
pełny etat. Kontakt tel.: 608417777

 ► Firma Karaś zatrudni pracowni-
ków na warsztat mechaniczny (spa-
wacz, ślusarz, tokarz) tel. kont. 509-
828-672 lub 71-313-30-21 do godz. 
15.00

ZATRUDNIĘ KIEROWCĘ C+E 
W TRANSPORCIE KRAJOWYM 

I MIĘDZYNARODOWYM, 
UMOWA O PRACĘ, 

ATRAKCYJNE WYNAGRODZENIE, 
WOLNE WEEKENDY, 

AKTUALNE BADANIA, 
ŚW. KWALIFIKACJI, 

DOŚWIADCZENIE MIN 3 LATA. 
TYLKO POWAŻNE OFERTY 
KONTAKT TEL. 502397625

 ► Zatrudnię sprzedawcę do sklepu 
w Oławie. Tel. 607 165 625

ZATRUDNIĘ PRACOWNIKÓW 
Z DOŚWIADCZENIEM W PRACY 

PRZY ELEWACJI 
TEL. 57 098 22 84

ZATRUDNIĘ MECHANIKA DO PRAC 
W GOSPODARSTWIE ROLNYM 

W NOWYM DWORZE. 
DZWONIĆ OD 8.00-15.00 
POD NR TEL. 502 174 411

ZATRUDNIĘ TRAKTORZYSTĘ 
DO PRAC 

W GOSPODARSTWIE ROLNYM 
W NOWYM DWORZE. DZWONIĆ 

OD 8.00-15.00 POD 
NR TEL. 502-174-411

 ► Firma Kromabis zatrudni kierow-
cę w transporcie krajowym zarobki 
(6000-6500) i transporcie  międzyna-
rodowym (8000-9500 brutto). Tel. 600 
050 600

 ►  Dyrektor Szkoły Podstawo-
wej w Marcinkowicach zatrudni od 
01.09.2021 r. nauczyciela współor-
ganizującego kształcenie uczniów 
niepełnosprawnych w klasie integra-
cyjnej. Kontakt: e-mail - sp.marcinko-
wice@poczta.onet.pl, Tel. 71 302 86 
93

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

SPRZEDAŻ

 ► Producent rolet wewnętrznych w 
kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Osobom z pozwoleniem broń 
palną krótką, wiele modeli Tel. 502 
627 675

 ► Kompresator i piłka stołowa Tel. 
502 845 229

 ► Sprzedam tanio dwa materace o 
wym. 90x200 cm oraz ewentualnie  
drewnianą konstrukcję łózka do tych 
materacy Tel. 600 474 544

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl
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 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Cli-
nic,  Tel. 71 301 66 66 www.easydent.
pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT.8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN).  

GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

CENTRUM MEDYCZNE 
AGA-MED 
W OŁAWIE 

PRZY UL. S. ŻEROMSKIEGO 3 D.
OFERUJEMY SZEROKI ZAKRES 

KONSULTACJI LEKARSKICH:
1. CHIRURGII OGÓLNEJ,

2. CHIRURGII NACZYNIOWEJ,
3. ORTOPEDII,

4. REHABILITACJI MEDYCZNEJ,
5. NEUROLOGII,

6. LECZENIA CHORÓB 
WEWNĘTRZNYCH,

7. ULTRASONOGRAFII (USG), 
DOPPLER KOŃCZYN DOLNYCH,

8. LECZENIA CHORÓB TARCZYCY,
9. DIETETYKA KLINICZNEGO.
10. PROWADZIMY TERAPIĘ W 

ZAKRESIE NIETRZYMANIA MOCZU, 
JAK RÓWNIEŻ TERAPIĘ KOBIET 

CHCĄCYCH PRZYGOTOWAĆ SIĘ DO 
PORODU, W CIĄŻY I PO PORODZIE.
11. FIZJOTERAPIA: ZAPEWNIAMY 

ZABIEGI Z ZAKRESU NAJNOWSZEJ 
FIZJOTERAPII. USTALAMY PROCES 

LECZENIA I REHABILITACJI 
POD NADZOREM LEKARZA 
REHABILITACJI MEDYCZNEJ 

I OSTEOPATY.
12. PROWADZIMY REHABILITACJĘ 

POCOVIDOWĄ.
ZAJMUJEMY SIĘ RÓWNIEŻ 

WYPOŻYCZANIEM SPRZĘTU 
MEDYCZNEGO, MIĘDZY INNYMI 

KONCENTRATÓW TLENU.
ZAPRASZAMY DO REJESTRACJI 

POD NUMEREM TELEFONU 
71 313 31 86 ORAZ 601 092 188, 

BĄDŹ POD ADRESEM E-MAIL: 
info@agamedolawa.pl

DLACZEGO WARTO WYBRAĆ 
PRZYCHODNIĘ AGA-MED:

KRÓTKIE TERMINY OCZEKIWANIA, 
ZAPEWNIAMY FACHOWE 

KONSULTACJE, W NAJKRÓTSZYM 
MOŻLIWYM TERMINIE,

 SPRAWDZONY ZESPÓŁ 
LEKARZY 

I SPECJALISTÓW.

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

CAPRI - NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, 
TEL. 601-990-187 
POŚREDNICTWO 

W SPRZEDAŻY I KUPNIE 
MIESZKAŃ, DOMÓW, DZIAŁEK.

CAŁA OFERTA NA STRONIE 
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 

TEL. 601-990-187

 ► Sprzedam kawalerkę 38 m kw., w 
Oławie Tel. 668 390 655

 ► Minkowice Oławskie, dom po czę-
ściowym remoncie, działka 950 m2- 340 
tys,  www.prosperhome.pl, 506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 
centrum, balkon, piwnica, 3-pok, 
64m2- cena 290tys BN Prosperhome 
506540120

 ► Działka budowlana Chwałowi-
ce, 1000m2- 120 tys,  Prosperhome 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 po-
koje, balkon, Hirszfelda - 308tys,  BN 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 
nowy blok, balkon, piętro II 450tys,  
www.prosperhome.pl, 506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 2 
pokoje 40m2, 220 tys do negocjacji,
  www.prosperhome.pl, 506540120

 ► Sprzedam garaż za stadionem Tel. 
501 779 230 lub 606-280-196

SPRZEDAM NOWE I WYKOŃCZONE 
MIESZKANIE W OŁAWIE 

W BARDZO DOBREJ LOKALIZACJI 
- PRZY ULICY MIŁEJ. 

ZNAJDUJE SIĘ W NIM SALON 
Z ANEKSEM KUCHENNYM, 

SYPIALNIA Z OSOBNĄ GARDEROBĄ 
ORAZ ŁAZIENKA Z DODATKOWYM 
OGRZEWANIEM PODŁOGOWYM. 

MIESZKANIE JEST BARDZO JASNE 
I PRZESTRONNE, 

Z BALKONEM 
O POWIERZCHNI 5,73 M2. 

MEBLE I SPRZĘTY KUCHENNE 
WLICZONE SĄ W CENĘ 

MIESZKANIA. 
MIESZKANIE POSIADA TAKŻE 

PIWNICĘ. 
CENA DO NEGOCJACJI :) 

SERDECZNIE ZAPRASZAM DO 
KONTAKTU.  

TEL. 502 319 686

 ► Sprzedam mieszkanie Jelcz-La-
skowice ul. Tańskiego, I p., 51 m kw., 
długi korytarz, 3 pokoje, kuchnia, ła-
zienka, osobne wc, piwnica i balkon, 
nowa elektryka, nowa hydraulika, 
okna plastikowe, 295 tys zł, bez po-
średników Tel. 691 740 166

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 608 014 450

 ► Kupię działkę na Zwierzyńcu Tel. 
502 627 675

 ► Kupię działkę budowlaną na tere-
nie Oławy o powierzchni 10 arów lub 
więcej.  Tel. 601 550 089 Oferty proszę 
przesyłać na adres e-mail dzialka.ola-
wa@hotmail.com

 ► Kupię mieszkanie z TBS-u Tel. 881 
401 775

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

 ► Wynajmę nowe w pełni wyposa-
żone jednoosobowe pokoje dla osób 
prywatnych z miejscem parkingo-
wym, Marcinkowice, tel. 535-080-816, 
794-469-150

 ► Pokoje 1,2,3,4 osobowe Jelcz-La-
skowice, 350 msc Tel. 601 788 813

 ► Kawalerka Jelcz-Laskowice, 400 
msc Tel. 601 788 813

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

 ► Mieszkanie do wynajęcia po re-
moncie Oława 663-237-772

 ► Do wynajęcia mieszkanie 2-poko-
jowe na ulicy 1 Maja.  Tel. 609 804 204

DO WYNAJĘCIA LOKAL 
O POWIERZCHNI 45 M KW. 

W CENTRUM OŁAWY 
PRZY UL. CHROBREGO 

(I PIĘTRO). 
SKŁADA SIĘ Z PRZEDPOKOJU,  

2 POKOI, POMIESZCZENIA 
SOCJALNEGO (KUCHNI) 

ORAZ ŁAZIENKI Z PISUAREM 
I KABINĄ PRYSZNICOWĄ. 
CENA 1200 ZŁ + LICZNIKI. 

WYSTAWIAMY FAKTURY VAT. 
TEL. 605 996 555

 ► 37,50 m kw., kawalerka z duża 
kuchnią umeblowana, po remoncie, 
Oława,  880 205 660

 ► Do wynajęcia  mieszkanie 2-poko-
jowe, I piętro w Oławie ul. Browarnia-
na.  Tel. 784 705 965, 787 183 551

 ► 2 pokoje umeblowane,centrum 
Oławy 2 piętro. 1400 + opłaty.  602 
129 769

 ► Do wynajęcia DOM szeregowy 
Jelcz-Laskowice, 15 miejsc noclego-
wych - 5800 zł/mc, www.prosperho-
me.pl, 506540120  

 ► Wynajmę kiosk/walor koło kwa-
draciaka  Tel. 603 437 232

 ► Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe 
663-625-290

 ► Wynajmę kawalerkę w Marcinko-
wicach w pełni wyposażoną (pokój, 
kuchnia, łazienka) tel. 794-469-150, 
535-080-816

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne w Oławie  
na Oławę.  Parter, dwa pokoje- 54m kw.
 Tel. 721 285 885

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Biuro Nieruchomości Comfort 
House Kazimiera Grzeszczak – kupno 
i sprzedaż mieszkań, domów, działek 
i lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2,   600-
340-145 www.comforthousenieru-
chomosci.gratka.pl 

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-
929-582 www.mptgeo.pl 

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444 

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projek-
towych, tyczenia, inwentaryzacje, 
wskazania granic, tel.  Tel. 604 957 
359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-
613-483

 ► Cyklinowanie, Tel. 697-143-799

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
665 639 401

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 
GRAFICZNĄ  605 741 606 

 ► BDB MEBLE - wykonawca mebli, na 
wymiar, na zamówienie, na każdą kie-
szeń, pomiar - projekt - wycena - mon-
taż - serwis, Marcin Ostrowski - Oława 
- ul. Iwaszkiewicza 48. Zapraszamy 
Tel. 500 108 785, www.bdbmeble.net,

AGD
 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 

Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inny sprzęt AGD. 
Oława ul. Grota-Roweckiego 4. Tel. 
502 868 817, 71-313-26-73

NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 
CHŁODNICZYCH I AGD 

- DOMOWYCH I SKLEPOWYCH 
- OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 

TEL. 508-267-478,  71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitar-

nych, www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Naprawy domowe i warsztatowe 
telewizorów i monitorów, dojazd gra-
tis! Tel. 603 701 066

CZYSZCZENIE

 ► Czyszczenie dywanów 665 639 
401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► Pranie tapicerki meblowej i samo-
chodowej, dywanów Atrakcyjne ceny, 
dojazd – www.ecopranie.pl,  Tel. 692 
057 141

 ► DORA-MAX Firma sprzątająca. Tel. 
694 808 282 lub kompleksowe.sprza-
taniee@wp.pl

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  
Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Usługi hydrauliczne, co., wod-kan 
Tel. 503 609 482

 ► Instalatorstwo. Junkersy, napra-
wa, wymiana, montaż, serwis, instala-
torstwo gazowe i hydrauliczne, elek-
tryka. Tel. 790 421 226

BUDOWLANE

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE 
I KIEROWANIE BUDOWAMI. 

10 000 PROJEKTÓW TYPOWYCH 
DOMÓW DO WYBORU. 

www.etka.pl 
TEL. 603 685 925, 

71 303 28 05 

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537
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PODZIĘKOWANIE

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe,  Tel. 697 106 011

 ► Budowa domów, więźby, pokry-
cia dachowe, wylewki, tarasy, schody 
betonowe, odwierty studni,  Tel. 697 
106 011

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Brukarstwo i usługi koparko-łado-
warką Tel. 502 411 884

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie gładź, 
regipsy, kafelki, ogrodzenia Tel. 729 
677 185

 ► Remonty, wykończenia mieszkań 
od A do Z, instalatorstwo, ogrodzenia, 
wraz z instalacjami Tel. 790 421 226

 ► Zgrzewanie papy, naprawy de-
karskie, kominy, mycie i malowanie 
dachów, wycinka drzew. Tel. 882 087 
150

USŁUGI 
SPAWALNICZO-ŚLUSARSKIE 

- BRAMY, OGRODZENIA, FURTKI, 
BALUSTRADY, SCHODY, BARIERY, 

- OGRODZENIA PANELOWE, 
- MUROWANIE SŁUPKÓW 

I OGRODZEŃ, 
- OCYNK, MALOWANIE 

PROSZKOWE 
TEL. 794 469 150, 

576-586-690

 ► Remonty mieszkań w zakresie 
łazienki od A do Z, układanie płytek, 
malowanie mieszkań, zabudowy z 
G-K, gładzie, panele, sufity podwie-
szane, elektryka, hydraulika, wolne 
terminy!!! Tel. 514 539 321

 ► Usługi minikoparką Tel. 795 070 
885

 ► Usługi remontowo-wykończenio-
we, hydrauliczne, elektryczne Tel. 788 
069 318

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY
 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-

nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz 
przysięgły j. niemieckiego. Tłumacze-
nia przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-
921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY
 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 

rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefo-
ny komórkowe, E-papierosy, serwis 
telefonów, drukarek, komputerów. 
Regeneracja tuszy i tonerów, ul. B. 
Chrobrego 20f  Tel. 503 149 152

RÓŻNE
 ► Kredyty konsolidacyjne gotówko-

we pożyczki pozabankowe biuro Oła-
wa pl. Gimnazjalny 5 B plastry miodu 
obok punktu z dorabianiem kluczy 
i sklepu odzieżowego. Kontakt  Tel. 
501 169 184

 ► Letnia Szkoła Wokalna dla dzieci 
młodzieży i dorosłych - 5 indywidual-
nych lekcji śpiewu, 4 turnusy, zapisy. 
Tel. 665 463 603

 ► Pożyczki gotówkowe Benefitia 
Tel. 519 050 667

NAUKA
 ► Letnia Szkoła Wokalna dla dzieci 

młodzieży i dorosłych - 5 indywidual-
nych lekcji śpiewu, 4 turnusy, zapisy. 
Tel. 665 463 603

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche 

i czyste. Możliwość stałego coty-
godniowego odbioru w Oławie i w 
Jelczu-Laskowicach. Do spalenia, 
pakowania. Odbiór własnym środ-
kiem transportu. Informacja pod 
numerami telefonów:  660  618  206, 
535 989 435.

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420

SKUP SAMOCHODÓW 
DO KASACJI 

- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 
TRANSPORT SAMOCHODU 

GRATIS, 
WYSTAWIAMY ZAŚWIADCZENIA 

NIEZBĘDNE 
DO WYREJESTROWANIA 

W WYDZIALE KOMUNIKACJI 
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414, 

509-582-251, 
TEL/FAX 7131-33-024, 

 ► Sprzedam bus opel movano maxi 
2004 r, 10500 zł Tel. 781 682 610

Dyrektor Zespołu Szkół 
Specjalnych im. Ireny 

Komorowskiej 
Robert Stępień wraz 
z uczniami składa 

serdeczne podziękowania 
Przedstawicielstwu 

Regionalnemu 
Komisji Europejskiej 
z Wrocławia oraz 
Panu Wojciechowi 

Stępniakowi
za objęcie patronatem 

honorowym i przekazanie 
nagród rzeczowych dla 

najlepszych uczniów naszej 
szkoły w plebiscycie pod 
hasłem „Najlepszy...” 

Finałowa gala odbyła się 
w czerwcu br. 

na terenie placówki.
Wyrażając swoją 

wdzięczność życzymy 
powodzenia, sukcesów, 

oraz satysfakcji 
z podejmowanych 

przedsięwzięć!
Ogłoszenia drobne 
również na portalu: 
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Oława 
Wakacje ze sztuką 

Płaskorzeźby mamy 
ciągle pod ręką, choćby 
w portfelu na monetach. 
Ich realizacja brzmi jak 
prosta sprawa. Ale to 
jednak wyzwanie, aby 
ukazać jak najwięcej głębi 
i przestrzeni w naprawdę 
płaskiej powierzchni. 
Jak temu sprostać? 
Centrum Sztuki zaprasza 
na bezpłatne warsztaty 
artystyczne!

Zajęcia są skierowane do 
młodzieży powyżej 15 roku 
życia i  osób dorosłych. Na 
warsztaty może się zgłosić 
każdy, kto chciałby spróbować 
swoich sił w dziedzinie sztu-
ki - portret w płaskorzeźbie 
wraz z odlewem gipsowym. 
- Zapraszamy tych, którzy już 
tworzą oraz tych, którzy do-
piero chcieliby zacząć swoją 
przygodę ze sztuką - mówią 
organizatorzy. - Letnie Warsz-
taty Artystyczne to świetny 
sposób na spędzenie czasu 
w bardzo miłym gronie, przy-
jemnej atmosferze, w pięknym 
otoczeniu przyrody. Spotkanie 
zacznie się od omówienia pro-
jektów rysunkowych lub zdjęć 
portretowych (koniecznie 
w  skali szarości). - Zwróci-
my uwagę na rolę plastycz-
nych środków wyrazu, takich 
jak: kompozycja, proporcje, 

światłocień, kontrast, plama, 
kreska - dodają organizatorzy. 
- Sprawdzimy, jak świadomie 
wyważyć rolę negatywu, 
czyli wklęsłości i pozytywu, 
to jest wypukłości. Po wyko-
naniu, płaskorzeźby z  gliny 
zostaną utrwalone w  odle-
wie gipsowym, poprzez wy-
konanie specjalnej formy. 
Przed warsztatami najlepiej 
przygotować kilka różnych 
projektów rysunkowych lub 
zdjęć w  skali szarości. Na 
czas warsztatów należy przy-
gotować ubranie robocze, 
ponieważ może zostać po-
brudzone gliną lub gipsem. 
Zajęcia potrwają 3 dni, od 
15 do 17 lipca. Miejscem 
spotkań będą tereny zielone 
Ośrodka Kultury (filia nr 2 
Centrum Sztuki w Oławie). 
Warsztaty poprowadzi Ewa 
Markiewicz, absolwentka 
Wydziału Rzeźby (2012-17) 
i Studium Pedagogicznego na 
Wydziale Malarstwa Akade-
mii Sztuk Pięknych w Krako-
wie (2013-15) oraz Wydziału 
Sztuk Wizualnych ASP w Ło-
dzi (2009-12). Uczestniczka 
plenerów i  licznych wystaw 
zbiorowych - krajowych i za-
granicznych (m.in. wystawa 
pokonkursowa „FACE” 2020 
będąca inicjatywą brytyjskie-
go „The Society of Portrait 
Sculptors”). Zwyciężczyni 
międzynarodowego konkursu 
The Universal Sea-Pure or 
Plastic?! (za projekt „Sche-
mat, który przetrwa wieki”). 
Laureatka stypendium Mi-
nistra Kultury i Dziedzictwa 

Narodowego „Młoda Polska 
2021” (za cykl portretów 
rzeźbiarskich „7 uczynków”).

(AH)

Trzy dni z płaskorzeźbą
Wykonany przez Ewę Markiewicz (praca w drewnie)
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Urząd Miejski w Oławie 
we współpracy z Centrum 
Sztuki w Oławie 
zapraszają na Wakacyjne 
Kino Seniora. Seanse 
odbędą się w Kinie Odra

Dla seniorów biorących 
udział w  wydarzeniach cena 
biletu wynosi 5 zł. Już 15 lipca 
o  godz. 10:00 pierwszy seans 
z  przebojową komedią „Jak 
wywołałem byłą żonę”. Za-
bawna historia o małżeństwie, 
którego życie przypadkowo 
zakłóca duch poprzedniej żony. 
W  rolach głównych Dan Ste-
vens, Leslie Mann, Isla Fisher 
i znakomita Judi Dench!

(AH)

Dla 
seniora  
za 5 
złotych

W niedzielę, 11 lipca 
w Parku Miejskim obok 
PKP odbędzie się pierwszy 
z trzech koncertów 
realizowanych w ramach 
konkursu „Letnia scena 
muzyczna”

O godz. 19:30 wystąpią 
Paulina Huptyś i  Piotr 
Karaś. Będzie to koncert 
akustyczny polskich i  za-
granicznych coverów we 
własnej interpretacji. Po-
zostałe dwa koncerty – KBU 
i MARVIKAL odbędą się 7 i 8 
sierpnia. W konkursie „Letnia 
scena muzyczna” nagrodą 
główną burmistrza jest 5 000 
złotych. Pozostała dwójka 
finalistów będzie mogła sko-
rzystać z  muzycznej sesji 
nagraniowej zrealizowanej 
w  Studiu Nagrań Centrum 
Sztuki w Oławie.          (AH)

Muzyczna 
przygoda w parku
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W programie WROkacje, emitowanym od 10 lipca 
w każdą kolejną sobotę na fanpage`u Wroclaw 
[Wroclove] na Facebooku możecie znaleźć 
kilka pomysłów na to, co zrobić, żeby wakacje 
w mieście były niezapomniane. W każdym odcinku 
młodzi prowadzący, Natalia i Mikołaj, przetestują 
dla nas atrakcje dostępne we Wrocławiu.

Jak tw ierdzą naukowcy,  dostarczenie 
organizmowi  adrenal iny z  pozytywnych 
wrażeń zapewnia długowieczność, obniża zły 
cholesterol i poprawia cerę! Nie wierzysz? 
A uwierzyłbyś, że na wrocławskim Stadionie 
można nie tylko pokibicować, ale też zjechać na 
tyrolce? Albo że Partynice to nie tylko wyścigi 
konne, ale również ogromny park linowy dla 
dużych i małych? Jeśli ciągle Ci mało, zawsze 
możesz poszybować w przestworzach we 
Wrocławskim Aeroklubie!

Nie wyobrażasz sobie lata bez wody? Nie 
wszyscy wiedzą, jak wiele ma do zaoferowania 
w tym okresie Odra. Wiesz, jak nazywa się 
deska do pływania, na której stoisz i odpychasz 

się długim wiosłem? Odpowiedź znajdziesz 
w programie WROkacje! Jeśli lubisz sporty wodne, 
Wrocław to idealne miejsce dla Ciebie. Możesz 
tu znaleźć kilka wypożyczalni sprzętu wodnego. 
Dwa z takich miejsc odwiedzą Natalia i Mikołaj 
i pokażą, jak pływając kajakiem zrobić również 
coś dobrego dla rzeki. 

Przy wodzie możesz też spędzić czas na pełnym 
relaksie. Idealnym do tego miejscem są bulwary 
nad Odrą. Można po nich nie tylko spacerować czy 
jeździć rowerem, ale też skorzystać z nadbrzeżnych 
barów i po prostu posiedzieć sącząc lemoniadę... 
i inne trunki. Wodną rozrywkę dla każdego zapewni 
także wrocławski Aquapark - bąbelki z jacuzzi, 
zjeżdżalnie, rwąca rzeka czy leżaki pod gołym 
niebem. A jeśli lubisz grillować lub posiedzieć ze 
znajomymi przy ognisku - z programu dowiesz się, 
gdzie we Wrocławiu są miejsca specjalnie do tego 
przeznaczone. A jest ich całkiem dużo.

Dla cykl istów miasto oferuje dziesiątki 
kilometrów ścieżek rowerowych - ekologicznie 
i zdrowo spędzisz czas zarówno przemieszczając 

się do określonych miejsc w centrum, jak 
i swobodnie przemierzając wrocławskie rubieże. 
Miłośnicy małych kółek wyszaleć się mogą 
w specjalnym skateparku przy ulicy Legnickiej. 
Natomiast w sentymentalną podróż zabierze 
nas Zabytkowa Linia Tramwajowa - przez całe 
wakacje na specjalnych trasach kursują pięknie 
odrestaurowane tramwaje minionej epoki. 

„Biegać, skakać, latać, pływać - w tańcu, 
w ruchu wypoczywać”. Całą moc wakacyjnych 
wrażeń można doświadczyć w Mieście Spotkań. 
Program WROkacje opowie o części z nich. Ale 
pamiętajmy, że możliwości jest o wiele więcej 
- koncerty, festiwale, kina i parki zapraszają 
zarówno mieszkańców, jak i turystów. Kuszą 
swoją atrakcyjnością i niepowtarzalnością doznań. 
Spakuj zatem najpotrzebniejsze rzeczy, zabierz 
rodzinę lub znajomych i przyjeżdżaj do miasta, 
które nigdy nie zasypia. Do miasta, w którym nie da 
się nudzić - no chyba, że to właśnie nudy brakuje 
Ci do wypoczynku.

(UM)

R
EK

LA
M

A

Wakacje zwykle kojarzą się z wyjazdami nad morze, jezioro, do egzotycznych krajów. 
Lato jest również jednym z najbardziej ekscytujących okresów w mieście, z mnóstwem koncertów, 

pokazami kina plenerowego i innymi sposobami na aktywne spędzanie czasu. 
Możliwości są nieskończone, a wszystko zależy od naszej kreatywności.
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Już po raz XIX ZGO GAĆ 
rozdał nagrody w konkursie 
„Zielony Las” skierowanym 
do uczniów i przedszkolaków 
z naszego regionu

-  Celem konkursu  od 
początku było zachęce-
nie jak największej liczby 
szkół, dzieci, a tym samym 

ich rodzin i, jak się oka-
zuje, lokalnych środowisk 
do segregowania odpadów 
- mówi Nina Szymańska, spe-
cjalista ds. marketingu i rekla-
my z ZGO GAĆ, która zajmuje 
się organizowaniem od lat 
ekologicznego konkursu „Zie-
lony Las”. - Jak wiadomo to 
dzieci najłatwiej jest nauczyć, 
a tym samym wykształcić 
w nich nawyki korzystne dla 

środowiska, które pozostaną 
w nich na lata. Wiadomo też, 
że lepszą metodą jest mar-
chewka niż kij, stąd pomysł na 
konkurs z nagrodami. Przyjął 
się i przynosi efekty. W tym 
roku w czerwcu rozstrzygnę-
liśmy już XIX edycję i ogło-
siliśmy XX - jubileuszową, 
z nadzieją, że będziemy mogli 
ją podsumować uroczystą 
galą, jak to bywało w latach 

wcześniejszych, a nie jedynie 
ogłoszeniem wyników, jak to 
miało miejsce przez dwa osta-
nie lata. Niestety, ze wzglę-
du na obostrzenia związane 
z pandemią nie mogliśmy zor-
ganizować gali, a szkoda, bo 
dla uczniów jest to też fajna 
atrakcja i wyróżnienie. 

Rokrocznie w konkursie 
uczestniczą szkoły i przed-
szkola, prowadzone przez 
samorządy lokalne z obszaru 
3 opolskich i 14 dolnośląskich 
gmin.

Zgłosić się może każda 
szkoła podstawowa i przed-
szkole ze wspomnianego tere-
nu. Konkurs realizowany jest 
od początku maja do końca 
kwietnia bez przerwy waka-
cyjnej. W tym czasie dzieci 
pod nadzorem opiekunów, 
wychowawców i nauczycie-
li regularnie przynoszą do 
swoich szkół i przedszkoli 
makulaturę, zużyte baterie 
i butelki „PET”. Następnie 
systematycznie wywożone są 
do ZGO Gać, ważone, przeli-
czone i wpisywane do systemu 
z podziałem na placówki i kla-
sy. Na zakończenie zebrane 
przez cały rok kilogramy od-
padów są sumowane i przeli-
czane na punkty. Zdobywcy 
największej liczby punków 
otrzymują nagrody w dwóch 
kategoriach: - najlepsza pla-
cówka oświatowa i najlepsza 
klasa. W pierwszej - „Naj-
lepsza placówka oświatowa” 
- suma nagród wynosi łącznie 

10 tys. zł, w tym - 5 tys. zł 
za pierwsze miejsce, 3 tys. zł 
za drugie i 2 tys. zł za trzecie. 

W tym roku nagrody w tej 
klasyfikacji otrzymały ko-
lejno - Przedszkole w Ko-
ścierzycach, Szkoła Podsta-
wowa w Wierzbnie i Szkoła 
Podstawowa w Ratowicach. 
W kategorii „Najlepsza klasa” 
także przyznawane są nagrody 
pieniężne. W tym wypadku 
nagradzane są po dwie naj-
lepsze grupy spośród wszyst-
kich placówek z danej gminy. 
Laureat pierwszego miejsca 
otrzymuje 1,7 tys. zł, drugiego 
- 800 zł. I tak w gminie Brzeg 
nagrody otrzymała grupa II 
w Przedszkola nr 1 i Motylki 
z Przedszkola nr 3. W gmi-
nie Lubsza - klasy VIa i IIIa 
SP w Czepielowicach, w gmi-
nie Skarbimierz - klasy III i VII 
SP w Lipkach, w mieście Oława 
- 2a i 4a z SP nr 3 w gminie Oła-
wa - IVa i IVb SP w Bystrzycy. 
Najwięcej odpadów w gmi-
nie Czernica zebrały klasy V 
z SP w Ratowicach i Vb 
z SP w Kamieńcu, w gmi-
nie Domaniów nagrody po-
wędrowały do klas - VIIb 
i  I I Ia  SP w Wierzbnie , 
a w gminie Siechnice do VIIc 
SP nr 2 w Siechnicach.

W sumie w tegorocznej 
edycji konkursu wzięło udział 
37 placówek, które łącznie 
zebrały 134 ton makulatury, 
3 tony baterii i 17 ton plasti-
kowych butelek typu „PET”. 

(WK)

Jeszcze dwa lata temu podsumowanie konkursu „Zielony Las” odbywało się podczas uroczystej gali, fot. z roku 2018

Kaczuszka Jeżyk i Wiewiór to maskotki konkursu który cały czas czuwają nad akcją i zachęcają dzieci do 
ekologii

Tylko w tym roku uczniowie 
zebrali ponad 174 tony odpadów

Jak to się zaczęło

Konkurs ekologiczny pod 
nazwą: „Zielony Las”, orga-
nizowany przez Ekologiczny 
Związek Gospodarki Odpa-
dami Komunalnymi EKOGOK 
(Brzeg, Oława, gmina Oława, 
gmina Lubsza i gmina 
Skarbimierz), miał swój 
początek w 2006 r. W latach 
2006-2008 obejmował on 
tylko zbiórkę makulatury. 
Od roku 2009 konkurs objął 
zbiórkę 3 rodzajów surow-
ców: makulatury, baterii 
i puszki aluminiowej. Udział 
brały przedszkola, szkoły 
podstawowe i gimnazja z te-
renu gmin należących do 
Związku EKOGOK. Wcześniej 
Związek EKOGOK w swej dzia-
łalności w ramach edukacji 
ekologicznej organizował 
konkursy pod nazwą: „Zielo-
na szkoła, zielone przed-
szkole”. Polegały one na 
zbiórce surowców wtórnych: 
makulatury, baterii, puszek 
i butelek PET oraz innych 
szkolnych działaniach 
ekologicznych

Od roku 2013 roku swym 
zasięgiem obejmuje 17 
gmin, a jego organizatorem 
oraz fundatorem nagród 
jest Zakład Gospodarowania 
Odpadami GAĆ Sp. z o.o.
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Nowa inwestycja w ZGO
Zakład Gospodarowania 
Odpadami w Gaci ruszył 
z nową inwestycją. Dzięki 
niej jeszcze więcej odpadów 
trafi do recyklingu, będą też 
produkować więcej gazu, 
ciepła oraz kompostu

Wniosek o dofi nansowa-
nie i rozbudowę ZGO Gać 
złożył w lipcu 2018 roku. 
Po blisko dwóch latach ocze-
kiwania na decyzję udało 
się. Ostateczną umowę na 
rozbudowę zakładu i dofi-
nansowanie projektu pod 
hasłem „Wdrożenie nowych 
procesów przetwarzania 
i odzysku odpadów w celu 
zwiększenia poziomów recy-
klingu w Regionie Wschod-
nim Dolnego Śląska” pod-
pisano w maju tego roku, 
a następnie podczas przetargu 
na wybór generalnego wyko-
nawcy rozbudowy, okazało 
się, że wartość projektu trze-
ba było zwiększyć. Ostatecz-
nie koszt jego realizacji wy-
niesie 85.070.928,13 zł brut-
to. Ponad połowa tej kwoty, 
dokładnie 47.243.141,42 zł 
to dofi nansowanie z budżetu 
Unii Europejskiej w ramach 
„działania 2.2 - Gospodarka 
odpadami komunalnymi, oś 
priorytetowa II, Ochrona 
Środowiska, w tym adaptacja 
do zmian klimatu Programu 
Operacyjnego Infrastruktura 
i Środowisko 2014-2020”. 

Prace już ruszyły. Umowę 
z generalnym wykonaw-
cą podpisano 14 czerwca. 
To konsorcjum fi rm WAR-
BUD S.A. i Zakład Techniki 
Ochrony Środowiska „Fole-
ko” Sp. z o.o.. Termin zakoń-
czenia projektu wyznaczono 
na maj 2023 roku. 

- Jesteśmy jednym z naj-
nowocześniejszym tego 
typu zakładów w kraju, ale 
gospodarowanie odpada-
mi cały czas się zmienia 
- mówi Przemysław Se-
ruga, dyrektor ZGO Gać. 

- Rosną cały czas wymagania 
w kwestii recyklingu i od-
zysku. Usystematyzowano 
i rozwinięto zbiórkę selek-
tywną. Strumienie i rodzaje 
odpadów się zmieniły. Notu-
jemy cały czas wzrost ilości 
papieru, tworzyw sztucz-
nych oraz bioodpadów, więc 
dostosowujemy się pod te 
frakcje.   

Cała poprzednia rozbu-
dowa zakładu - jak doda-
je dyrektor - prowadzona 
w latach 2012-2015, była 
ukierunkowana na odpady 
zmieszane, których wtedy 
było najwięcej, czyli około 
85 %. Ten nowy projekt 
jest dedykowany odpadom 
segregowanym. W ramach 
zadania ma być dobudowana 
nowa linia sortownicza pod 
odpady selektywne, czyli 
tworzywa sztuczne, papier 
i szkło. Powstanie też hala 
przetwarzania selektywnie 
zebranych bioodpadów, które 
zgodnie z nowymi wyma-
ganiami muszą być prze-
twarzane w hermetycznych 
warunkach. 

Dzięki rozbudowie zakła-
du ZGO będzie odzyskiwał 
rocznie około 7,5 tys. ton 
odpadów segregowanych 
więcej niż dotychczas, czyli 
ilość odzyskiwanych plasti-
ku, papieru i szkła zwiększy 
się o około 20%. Dodatkowo 
o kolejne 20% zwiększy się 
odzysk na linii frakcji odpa-
dów biodegradowalnych. 

Dzięki tym zmianom za-
kład będzie miał także moż-
liwość wytwarzania jeszcze 
większej niż dotychczas ilo-
ści gazu i prądu oraz kom-
postu. Ale to nie wszystko. 
Przewidziana w projekcie 
rozbudowa systemu przy-
gotowania bioodpadów 
pozwoli oprócz kompostu, 
który wytwarzany jest teraz, 
produkować także nawóz 
rolniczy płynny z odcieków 
powstałych podczas fer-
mentacji.

Zgodnie z wymogami, 
ale też założeniami samego 
zakładu, który chce pozostać 
jak najbardziej neutralny dla 
otoczenia, odcieki z kwater 
i ścieki z przetwarzania od-

padów będą kierowane do 
zakładowej podczyszczalni 
ścieków, która też powstanie 
w ramach nowej inwestycji.

Co nowy projekt 
oznacza dla 
mieszkańców? 

- Mamy nadzieję, że dzięki 
tym inwestycjom uda się 
utrzymać w ryzach koszty 
zagospodarowania odpadów 
- mówi dyrektor. - Pomimo 
tych wzrostów cen, z którymi 
mamy do czynienia w ostat-
nim czasie, nowe inwestycje 
powinny doprowadzić do 
tego, że podwyżki nie będą 
radykalne.

Nowa inwestycja to też 
nowe miejsca pracy. Dokład-
nej liczby jeszcze nie ma, ale 
szacunkowo ma to być około 
10 osób.

 

(WK)

Po modernizacji ZGO będzie odzyskiwać rocznie około 7,5 tys. więcej odpadów segregowanych

 Umowę z generalnym wykonawcą projektu podpisano 14 czerwca Nowy projekt zakłada m.in. rozbudowę sortowni

OPIS PROJEKTU

Zakres realizowanych kontraktów w ramach przedmio-
towego projektu będzie obejmował praktycznie każdą 
instalację służącą przetwarzaniu odpadów, tj.: 

1. Modernizację instalacji fermentacji: układu odwad-
niania pofermentatu i odzysku biogazu o: dodatkowe 
sita wibracyjne odwadniające pofermentat, suszarnie 
pofermentatu wykorzystującą ciepło odpadowe, do-
datkowy agregat prądotwórczy o mocy do 400 kW oraz 
zbiornik na odcieki stanowiące nawóz płynny.

2. Rozbudowę instalacji kompostowni/stabilizacji 
tlenowej o dodatkowy reaktor do kompostowania 
odpadów zielonych oraz zadaszony plac dojrzewania 
kompostu i oczyszczalnię ścieków zakładowych.

3. Budowę hali do biologicznego przetwarzania od-
padów z linią do przetwarzania odpadów kuchennych 
i odpadów pochodzenia zwierzęcego kategorii 3 oraz 
linię do doczyszczania kompostu i frakcji biodegrado-
walnej ze szkła i zanieczyszczeń ciężkich.

4. Rozbudowę sortowni o drugą halę przyjęć oraz linię 
do sortowania zbiórki selektywnej.

5. Dodatkowo przebudowane bądź zmodernizowane 
zostaną zaplecze socjalne dla pracowników, zaplecze 
magazynowe i laboratoryjne oraz punkt naprawy 
pojazdów zakładowych. Powstanie także punkt wyda-
wania rzeczy używanych, aby zapobiegać powstawaniu 
odpadów oraz nowy zbiornik na cele ppoż.

6. Zakład zostanie także doposażony w sprzęt mobilny 
taki jak samochód ciężarowy, czy ładowarka kołowa.
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Przemysł papierniczy na Dolnym Śląsku od XIX do początków XXI wieku
(...) 
Na dolnośląskiej ziemi obfi tującej w młyny papiernicze maszynową produkcję papieru zapoczątkowano stosunkowo późno. Zakup 
maszyny wiązał się z ogromnym wydatkiem, a oprócz zapłaty za nią trzeba było sfi nansować jej przywóz (z Londynu lub z zachodnich 
część Niemiec, gdzie były początkowo produkowane). Ponadto należało zbudować odpowiednio wielką halę produkcyjną, co również 
wiązało się ze sporym wydatkiem. Dlatego spośród około 36 młynów papierniczych, działających na przełomie XVIII i XIX wieku na 
Dolnym Śląsku, tylko nieliczne przebudowano na fabryki papieru. 
Począwszy od lat 30. XIX wieku, warunki rozwoju przemysłu o na Dolnym Śląsku uległy poprawie. Znoszenie wewnątrzniemieckich ceł 
obniżało koszty przywozu urządzeń i wywozu produktów, a budowa dróg bitych - z czasem również budowa kolei - ułatwiały transport. Po 
zakończeniu wojen napoleońskich rozpoczął się okres względnie trwałego pokoju, dzięki czemu stopniowo zwiększała się liczba ludności.
Obszary Dolnego Śląska miały dobre warunki do rozwoju branży papierniczej. Jednym z nich były zasoby wód niezbędnych do procesów 
technologicznych oraz dających (przynajmniej w pierwszej połowie XIX) energię urządzeniom produkcyjnym. Innym czynnikiem rozwoju 
był dostęp do surowca (szczególnie w 2 połowie XIX wieku) w postaci zasobnych w drewno lasów. Nie bez znaczenia był również rynek 
wewnętrzny. Z czasem ważnym atutem dla papierników okazało się zaplecze techniczne w postaci zakładów wytwarzających i napra-
wiających urządzenia produkcyjne - w 1854 roku w Cieplicach powstał zakład Heinricha Füllnera, w którym początkowo remontowano 
maszyny papiernicze, a z czasem podjęto się produkcji kompletnych ciągów produkcyjnych. Do 1937 roku w Cieplicach powstało około 
560 maszyn papierniczych, z których przynajmniej 40 wykorzystywano na Dolnym Śląsku. Maszyny papiernicze powstawały również 
w Żukowie koło Głogowa, Ławszowej koło Bolesławca i w Jeleniej Górze.
W połowie XIX stulecia dolnośląskie papiernictwo zyskało nowy silny impuls do rozwoju – poszerzenie bazy surowcowej o drewno. 
Pierwszym, który na Dolnym Śląsku podjął się przetwarzania drewna na ścier, był papiernik z Podgórzyna koło Jeleniej Góry - Ludwig 
Große. Jego ścieralnia została uruchomiona w 1852 roku, a w 1883 roku w okręgu jeleniogórskim funkcjonowały aż 42 podobne zakłady. 
Szereg ścieralni założono w okolicach Kłodzka oraz w górnym biegu Kwisy. U schyłku lat 70. XIX stulecia wprowadzono na Dolnym Ślą-
sku produkcję masy celulozowej. Pierwsza celulozownia powstała w Okulicach koło Sobótki, a w następnych latach wytwórnie celulozy 
uruchomiono w Kunnersdorf (dziś część Jeleniej Góry), Piechowicach, Mroczkowicach koło Świeradowa, Lubawce, Przyłęku koło Barda 
oraz w Malczycach. Zapleczem surowcowym dla fabryk przetwarzających drewno na potrzeby papiernictwa stały się tutejsze lasy, których 
zasoby, jak się wówczas wydawało, były nie do wyczerpania.
Od połowy XIX wieku następowała stopniowa poprawa warunków transportu związana z rozbudową sieci linii kolejowych. Ułatwiało to 
fabrykom wywóz gotowych wyrobów, ale przede wszystkim usprawniło dowóz maszyn oraz surowców, w tym głównie węgla, na który 
wraz z upowszechnianiem się maszyn parowych zapotrzebowanie stale wzrastało.
(...)
Oprócz czerpalni przebudowanych na fabryki papieru, na Dolnym Śląsku powstawało 26 zupełnie nowych zakładów, stosujących od 
początku istnienia maszynową technikę produkcji. 
Budowę pierwszej fabryki papieru w miejscu nie związanym wcześniej z tego typu wytwórczością, rozpoczęto w 1835 roku w Dąbrowicy 
koło Jeleniej Góry. Inwestorami byli Johann Eduard Kießling i Friedrich Wilhelm Schlöff el.(...) W połowie XIX stulecia w Jeleniej Górze 
i jej okolicach założono 5 nowych papierni, które wraz czerpalniami przebudowanymi na fabryki, utworzyły największy na Dolnym Śląsku 
i jeden z większych w Niemczech okręg papierniczy; przed 1849 roku powstały fabryki w Kunnersdorf (dziś część Jeleniej Góry) i Łomnicy, 
około 1853 roku w Jeleniej Górze (przy dzisiejszej ulicy Kilińskiego), Strupicach (obecnie część Jeleniej Góry) oraz w Piechowicach. 
Największe znaczenie zyskała pierwsza z wymienionych papierni, którą znacznie rozbudowano, a w 1884 roku powiększono o celulo-
zownię. U schyłku XIX wieku na bazie fabryki rozpoczęto tworzyć koncern papierniczy Schlesische Cellulose - und Papierfabriken AG, 
który skupił zakłady w Kunnersdorf, Łomnicy, Mroczkowicach, Janowicach i Malczycach, a w okresie międzywojennym również fabryki 
w Młynowie, Przyłęku koło Barda, Końcu Świata oraz w Zakrzowie.
Po zjednoczeniu Niemiec dolnośląskie papiernictwo czekały dalsze lata rozwoju; rozbudowano większość istniejących fabryk oraz za-
łożono szereg nowych. Około 1872 roku powstała papiernia w Ławszowej nad Kwisą, w 1879 roku wybudowano fabrykę w Zwierzyńcu 
(dziś część Oławy).
(...)

 DR HAB. MACIEJ SZYMCZYK
MUZEUM PAPIERNICTWA W DUSZNIKACH ZDROJU

źródło: dolnoslaskosc.pl

- Tak, to prawda, przerabiamy 
makulaturę pozyskaną z ryn-
ku - mówi obecny właściciel 
oławskiej papierni Mieczysław 
Karasiński.

Wcześniej w Bielawie miał 
zakład przetwórstwa papieru, 
a w oławskiej papierni zaopatry-
wał się w surowiec tzw. tambory 
papieru, czyli wielkie zwoje, 
bele. W pewnym momencie 
poprzedni właściciel naszej 
fabryki kupił zakład w Bardzie 
i nosił się z zamiarem sprzedaży 
oławskiego. 

- Trochę mnie namówił, że 
jak kupię, to będę miał swoje 

tambory, a obawialiśmy się 
wtedy, że możemy już ich nie 
mieć, więc zdecydowałem się 
na kupno oławskiej papierni 
- mówi Karasiński. - I teraz 
faktycznie sam robię tambory, 
i dostarczam rodzinie, bo za-
kład w Bielawie przejęli syn 
z córką. Robią z tego ręczniki, 
rolki papieru toaletowego, takie 
większe, tzw. jumba. Z mniej-
szych się wycofaliśmy, bo stały 
się nieopłacalne. Kiedyś taki 
szary papier nawet Biedronka 
sprzedawała, a teraz jest tylko 
biały i celuloza. Już nie ma tego 
asortymentu, który my wtedy 

robiliśmy. Teraz dużo robimy 
tzw. „zetki” - to krojone ręcz-
niki, najczęściej zielone, które 
pakujemy w kartony i wysyłamy 
nawet na eksport do Niemiec, 
Czech.

Pracuje tu ok. 45 osób. W ska-
li miesiąca oławska fabryka 
papieru przerabia ok. 500 ton 
makulatury, którą pozyskuje 
z różnych źródeł. - Niestety, 
odpadły nam lokalne punkty 
skupu, które już nie funkcjonują, 
ale miejscowe sklepy dostar-
czają nam trochę makulatury, 
kupujemy ją też w ZGO Gać, 
ale nawet z Bełchatowa. Każdy 

rodzaj makulatury wykorzy-
stujemy. Ważne, aby nie było 
powłoki foliowej. Produktem 
końcowym fi rmy są tzw. tambo-
ry papieru, czyli zwoje, i w tej 
postaci sprzedajemy. 

Z tego inne zakłady wycinają 
„zetki” albo rolki papieru. 

W Oławie produkuje się 
papier biały, szary i zielony. 
Szarego najwięcej, bo jest naj-
bardziej ekologiczny i tego 
chcą klienci. Biały papier robi 
się tylko z wyselekcjonowanej, 
lepszej makulatury (70% białego 
papieru), czyli np. kartek papieru 
biurowego. Do zielonego, aby 

uzyskać kolor, trzeba dodać nie-
dużą ilość barwnika. Szary jest 
kolorem naturalnym, wynikają-
cym ze zmieszania makulatury, 
trafi ającej do papierni. Oczywi-
ście biały jest najdroższy, potem 
jest zielony, a na końcu szary. 

Jak to się robi?

Co trzeba zrobić, aby ze 
starty makulatury powstał pa-
pier? Tłumaczy Mieczysław 
Karasiński: 

- Wrzucamy makulaturę na 
taśmociąg, idzie do hydropul-
pera, gdzie w wodzie następuje 
rozdrobnienie tego papieru, 
który dalej rurami przemieszcza 
się już w postaci płynnej. Potem 
pulpa idzie na sortowniki, które 
wytrącają z niej folię czy inne 
zanieczyszczenia, których wcze-
śniej nie zauważyliśmy. Są też 
piaseczniki, wytrącające piesek 
czy jakieś drobiazgi metalowe, 
które jeszcze mogą się w pulpie 
znaleźć. Oczyszczona pulpa 
idzie rurami na sito - część sita 
już odwadnia i nieco wysuszony 
materiał idzie na cylinder. Tam 

Tu makulatura ponownie staje się papierem
Tu makulatura „wchodzi” do produkcji

Przedwojenna reklama oławskiej papierni

Z tej makulatury wkrótce znów będzie czysty papier do ponownego użycia

4
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odbywa się suszenie - parowo, 
bo taką technologię wykorzy-
stuje oławska papiernia - stąd 
zbudowana była nad Odrą, bo 
woda jest konieczna w procesie 
produkcji. Potem wysuszony 
papier nawijany jest na wielkie 
rolki. I powstają tambory. 

Do suszenia papieru służy wę-
glowy kocioł. Obecny właściciel 
nosi się z zamiarem przejścia na 
suszenie gazowe, ale na Zwie-
rzyńcu nie ma nitki. 

- PGNiG zapewnia, że w cią-
gu 2 lat podciągną nam tutaj 
gaz, wtedy będziemy mogli 
wprowadzić nową technologię, 
co przyspieszy pracę maszyny 
- mówi Karasiński. - No i nie 
będzie tego zanieczyszczenia 
ze spalania miału węglowego. 

Ekologia? 
- Tak, ma dla mnie znaczenie, 

to jest w tej chwili na topie 
- mówi właściciel papierni. - 
Staramy się wszyscy o to dbać, 
śmieci segregować i przera-
biać. Myślę , że i miastu zależy 
na tym, abyśmy istnieli. Jest 
w Oławie jeszcze Jack-Pol, ale 

oni zajmują się tzw. białą ma-
kulaturą, z wyższej półki, a my 
bierzemy resztę. Uważam więc, 
że jesteśmy potrzebni.

Właściciel żali się, że mimo 
powszechnej segregacji odpa-
dów, produkcja papieru z ma-
kulatury jest coraz mniej opła-
calna: - Obecnie na rynku jest 
mniej dobrej makulatury, jest też 
ona coraz droższa (cena poszła 
100% w górę), nie zawsze też 
jest odpowiednio czysta. Dopóki 

istniały w Oławie sklepy maku-
latury, była lepszej jakości, ktoś 
o to dbał, a teraz oraz częściej 
jest wymieszana. Czasem do 
wyrzucenia jest nawet 25%. Py-
tany o perspektywy jestem więc 
ostrożny w patrzeniu w przy-
szłość, zwłaszcza że to stary 
poniemiecki zakład, niszowy. 

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Tu makulatura ponownie staje się papierem
Na taśmie papier częściowo schnieWszystko musi się dobrze pokręcić

Gotowe tambory - mogą być w trzech kolorach, białym, szarym i zielonym

Efektem końcowym produkcji jest taka wielka bela papieruPapiernia jest bardzo stara i przydałby się jej remont kapitalny

Hydropulper, czyli rozdrabnianie makulatury z użyciem wody

Mieczysław Karasiński - właściciel oławskiej papierni

To powstaje 
z „oławskiego” 
papieru

5
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- Taśmy Greensteap pro-
dukujemy od 2007 r. w ilości 
10 000 ton rocznie, co daje 
średnio kilkaset tysięcy ki-
lometrów rocznie - mówi 
Małgorzata Kot, dyrektor per-
sonelu i komunikacji w Grupie 
ERGIS. - Nasze taśmy są 
w 100% produkowane z recy-
klatów, czyli z przetworzonych 
butek PET. - Niestety, od kilku 
lat utrzymuje się na rynku nie-
korzystny trend - ceny recykla-
tów są wyższe niż surowców 
pierwotnych, co wynika m.in. 
z ciągle niskiego poziomu 
zbiórki selektywnej w Polsce.

Taśmy PET w oławskim za-
kładzie Grupy Ergis produko-
wane są ze zmielonych płatków 
PET. Butelki pozyskiwane są 
m.in. z Zakładu Gospodarowa-
nia Odpadami w Gaci. 

- Nasz zakład w Płocku se-
lekcjonuje butelki, oczyszcza 
je, myje, dokonuje separacji 
kolorów i dostarcza gotowe 
płatki PET, które wykorzysty-
wane są ponownie do produk-
cji butelek, taśm, lub folii PET, 
czyli opakowań towarów, jakie 
widzimy na większości półek 
sklepowych - mówi dyrektor 
zarządzający w oławskim od-
dziale fi rmy Ergis S.A. Grze-
gorz Kędzierski.

Zrobienie taśmy PET z recy-
klatu jest o tyle proste, że ła-
twiej odzyskać materiał z ryn-
ku, a metoda recyklingowania 
jest znana od dawna. W takich 
krajach jak Niemcy czy kraje 
Beneluksu, gdzie mamy sys-
tem kaucyjny, odzysk sięga 
nawet 99%. W Polsce to za-
ledwie ok.45%, więc mamy 
jeszcze sporo do zrobienia.

Nie tylko taśma, 
bo i folia

W oławskim zakładzie Gru-
py Ergis produkowana jest 
też folia stretch - to folia po-
lietylenowa, czyli z zupełnie 
innego surowca niż folia PET. 
Do tej pory była produkowana 
w 100% z tzw. surowców pri-
me, czyli petrochemicznych. 
Teraz ma się to zmienić.

- Rozpoczęliśmy proces 
inwestycyjny, który łączy 
się z przebudową maszyn 

Tu butelki PET 
zmieniają się w taśmę

Charakterystyczne silosy oławskiego oddziału Ergis S.A.

Zaczyna się od zbierania butelek... Tak wygląda granulat PET np. z butelek po wodzie mineralnej

Taśmy PET służą do spinania ładunków, takich jak 
meble, kostka brukowa, ładunki na paletach, stosy 

gazet odbierane z drukarni. Są tańszą i znacznie 
bardziej ekologiczną alternatywą dla używanych 

kiedyś powszechnie taśm stalowych. Mało kto 
jednak wie, że produkowane są w Oławie z tworzywa 
sztucznego pochodzącego z recyklingu, a dokładnie 

z butelek PET. Ergis rozwija też technologię produkcji 
folii stretch z użyciem folii z recyklingu
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i zaczęliśmy wykorzystywać 
zbierany z rynku odpad w po-
staci zużytej folii, by z po-
wrotem wykorzystywać go 
w produkcji - mówi dyrektor 
Kędzierski. - Wiele rzeczy jest 
recyklingowalnych i zawraca-
nych do powtórnego użytku, 
ale w innych aplikacjach, czyli 
do produkcji czegoś innego. 
Nasza fi lozofi a jest taka, żeby 
zawracać zbierane odpady 
plastikowe do produkcji tego 
samego. To wtedy ma większy 
sens. Jest to bardziej fi lozofi a 
fi rmy niż biznes, bo na razie 
nie zawsze idzie to w parze 
z ekonomią.

Dlaczego? Przemysł petro-
chemiczny wymaga wielkich 
nakładów, ale to są też bardzo 
rentowne przedsięwzięcia, 
potrafi ące być konkurencyjne 
wobec materiałów wyprodu-
kowanych z recyklingu. Stad 
idea Komisji Europejskiej, aby 
wprowadzić opłatę za wyko-

rzystanie w procesie produkcji 
plastiku, który nie podlega 
recyklingowi. To już jest w bu-
dżetach unijnych, obowiązuje 
od tego roku. Na razie państwa 
członkowskie wzięły to na 
siebie, to jest to słynne 800 
euro za tonę wprowadzonego 
i surowca bez recyklatu. Teraz 
to każdy kraj płaci określoną 
kwotę, w zależności od ilości 
wprowadzonego surowca. 

- Natomiast jeżeli zawró-
cimy recyklat do ponownej 
produkcji, będziemy z tej 
opłaty zwolnieni - tłumaczy 
dyrektor Kędzierski. - Jeżeli 
ona będzie obciążała produ-
centów, czyli nas, wtedy na 
pewno będzie to miało tak-
że podstawy ekonomiczne. 
Spowoduje, że producenci 
zaczną w większym stopniu 
używać recyklatów, bo obec-
nie, uczciwie mówiąc, jest to 
jakiś problem. Musimy jednak 
zmieniać myślenie i zwiększać 

obecność recyklatu w produk-
cji. Obecnie w produkcji folii 
stretch na świecie nie ma fi rm, 
które wykorzystują użytą folię 
do ponownej produkcji. Jako 
pierwsi testujemy taką możli-
wość. Zaczęliśmy od zmodyfi -
kowania linii produkcyjnej, to 
jest nowatorskie rozwiązanie, 
dopiero wdrażane. Plan jest 
taki, aby dojść do 30% recy-
klatu w naszych produktach. 
Jeszcze tego nie osiągnęliśmy, 
ale 10% już mamy. Problem 
jest w tym, że folię zawsze 
można wytłoczyć, ale ona nie 
będzie spełniała swojego za-
dania, zmieni swoje pierwotne 
właściwości, np. nie będzie się 
tak rozciągała jak powinna. 
A nie o to chodzi. Bo przecież 
na tej rozciągliwości opiera 
się jej zadanie, czyli ochrona 
towarów przed uszkodzeniem.

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

7

- Plan jest taki, aby dojść do 30% recyklatu w produkcji naszej folii stretch - mówi dyrektor zarządzający 
oławskim zakładem Grupy Ergis Grzegorz Kędzierski. - Do tej pory nie robi tego nikt na świecie

Gotowy produkt - taśma PET

Maszyna odpowiednio kształtuje taśmę, jej grubość i szerokośćGorąca taśma, po schłodzeniu, najpierw jest dość szeroka, ale potem ulega odpowiedniemu rozciągnięciu 
i zwężeniu

W tej hali rozdrobnione butelki PET w postaci granulatu przeradzają się w taśmę PET

FILARAMI STRATEGII GRUPY SĄ:

EKSPANSJA
Międzynarodowy charakter Grupy 
ERGIS pozwala na ciągłe poszerzanie 
oferty produktowej, wykorzystywanie 
efektów synergii między spółkami Gru-
py oraz optymalizację zakupów surow-
ców strategicznych. Spółka realizuje 
proeksportową strategię, dzięki której 
udział eksportu w sprzedaży ogółem 
stale rośnie i w kluczowych dla Grupy 
polach działalności przekracza 50%. 
Ugruntowana pozycja lidera w regionie 
środkowoeuropejskim, a także ekspan-
sja na rynki zachodnie, realizowana 
przez akwizycję spółek niemieckich, 
pozwala z optymizmem i ambicjami 
patrzeć w przyszłość.

INNOWACYJNOŚĆ I WYDAJNOŚĆ
Nowoczesna infrastruktura i zoptymali-
zowany park maszynowy są gwarantami 
naszego sukcesu. Jako wiodący prze-
twórca tworzyw sztucznych i producent 
opakowań, Grupa ERGIS stosuje najno-
wocześniejsze rozwiązania w zakresie 
technologii i organizacji produkcji. 
Nieustannie pracuje nad doskonaleniem 
systemów zarządczych i procesów 

produkcyjnych, by jak najlepiej spełniać 
oczekiwania klientów.

ZARZĄDZANIE JAKOŚCIĄ I ŚRODO-
WISKIEM
Jakość ma dla Grupy fundamentalne 
znaczenie. Pierwszy audyt certyfi kacyj-
ny ISO odbył się w lutym 2000 r. Kolejne 
certyfi katy, otrzymywane w latach 2000-
2009, objęły kolejno produkcję wszyst-
kich wyrobów. Obecnie fi rma może po-
chwalić się certyfi katem ISO 9001 i ISO 
14001 - szczególnie ważnym dla branży 
tworzyw sztucznych, potwierdzającym 
zgodność naszych działań z Systemem 
Zarządzania Środowiskowego. 
- Dbamy o to, co nas otacza - mówią 
w Grupie. - Przywiązujemy wielką wagę 
do ochrony środowiska naturalnego. 
Stosujemy najnowsze techniki recyklin-
gu tworzyw sztucznych, by jak najlepiej 
chronić środowisko naturalne. Rozumie-
my i doceniamy pojęcie kapitału ludzkie-
go. Jak przystało na zdobywcę tytułu 
Grand Prix Odpowiedzialny Pracodaw-
ca 2012 dbamy o rozwój zawodowy 
naszych pracowników i szanujemy ich 
życie prywatne. Ściśle współpracujemy 
z lokalnymi organizacjami, starając się 
angażować w ważne inicjatywy społecz-
ne.

Grupa Kapitałowa ERGIS, która od 1998 roku rozwija się poprzez wzrost organiczny 
i w drodze akwizycji podmiotów zewnętrznych, jest najważniejszym przetwórcą two-
rzyw sztucznych w Europie Środkowo-Wschodniej. Roczne obroty spółek skupionych 
w ramach Grupy ERGIS sięgają niemal 800 mln zł, zatrudnienie wynosi niemal 1000 
pracowników. Grupa ERGIS jest jednym z głównych w Europie Środkowo-Wschodniej 
producentem folii stretch i folii nanoErgis, taśm Greenstrap, izolacyjnych folii dla 
przemysłu budowlanego oraz folii do opakowań spożywczych i farmaceutycznych. Fa-
bryki Grupy zlokalizowane są w Oławie, Wąbrzeźnie, Nowym Sączu, Płocku i Berlinie. 
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Recykling 
zaczyna się w domu

Za każdym razem, kiedy 
otwieramy szafkę pod zle-
wem, stajemy przed istot-
ną decyzją: odzyskać czy 
zmarnować cenne surowce. 
Jeżeli oddzielimy odpady su-
rowcowe od resztek jedzenia, 
to mają one szansę stać się 
nową ławką w parku, gazetą, 
watą szklaną czy rowerem. 

Segregacja ma sens 

Jeden z najpowszechniej-
szych mitów na temat segre-
gacji śmieci to przekonanie, 
że posegregowane odpady 
trafi ają do jednej śmieciarki, 
która wszystko miesza, więc 
nasza praca w domu idzie 
na marne - tymczasem to 
się zmieniło. Nowoczesne 
pojazdy odbierające pose-
gregowane odpady mają 
zazwyczaj podział na różne 
przegrody, do których trafi ają 
poszczególne odpady. Inne 
rozwiązanie to odbieranie 
każdego typu odpadów przez 
inną śmieciarkę. 

Segregowanie odpadów 
przynosi korzyści finanso-
we - segregując, płacimy 
mniej za odbiór śmieci. Je-
śli będziemy pozbywać się 
odpadów jedynie w formie 
zmieszanej, rachunek za 
odbiór śmieci będzie kilka-
krotnie wyższy.

Recykling pozwala na 
oszczędność energii, surow-
ców i środowiska natural-
nego. Przetworzenie tony 
aluminium to oszczędność 
4 ton boksytu i 700 kilogra-
mów ropy naftowej. Poddane 
recyklingowi odpady to także 
mniej wysypisk.

Co powstaje 
z recyklingu? 

Szkło i aluminium podle-
gają recyklingowi w 100%, 
można je też przetwarzać 
nieskończoną ilość razy. 
W przypadku aluminium 
jest to o tyle ważne, że pro-
dukcja aluminium z rud jest 
relatywnie droga, a złoża 
boksytu nie odnawiają się. 
Dzięki recyklingowi szkła 
możemy ograniczyć zuży-
cie piasku, dolomitu i sody. 
Wprowadzając tylko jedną 
szklaną butelkę do wtórnego 
obiegu, ograniczamy zużycie 
energii równe 4 godzinom 
pracy 100 watowej żarówki! 
Tymczasem statystyczny 
mieszkaniec Polski wyrzuca 
do pojemników na odpady 

zmieszane aż 56 szklanych 
opakowań rocznie. Warto 
zmienić przyzwyczajenia 
i śmiecić mniej.

Tworzywa sztuczne po-
wstają z pochodnych ropy 
naftowej. Zamiast zużywać 
ropę, której zasoby są ograni-
czone i której wydobycie jest 
bardzo kosztowne, tworzywa 
sztuczne można ponownie 
wykorzystać - jako wysoko-
kaloryczne źródło energii lub 
jako surowiec wtórny. Np. 
z 35 popularnych butelek 
PET można wyproduko-
wać bluzę z polaru. Plastik 
może być też przetwarzany 
na innego rodzaju ubrania 
specjalistyczne lub sporto-
we, powstają z niego także 
namioty, plecaki czy buty. 

Aby uratować jedno drzewo, 
wystarczy 59 kg makulatury.

Recykling a ochrona 
przyrody 

Recykling to oszczędność 
ograniczonych zasobów na-
turalnych, a także zmniejsze-
nie szkodliwego wpływu na 
środowisko. Dla przykładu, 
recykling aluminium pozwala 
ograniczyć zanieczyszczenie 
wody o 97% w porównaniu 
z cyklem produkcji z rudy. 
Równocześnie oznacza ob-
niżenie o 95% emisji trują-
cych gazów do atmosfery. Co 
więcej, przynosi oszczędność 

ropy naftowej i zużycia ener-
gii nawet do 95%. Dzięki 
recyklingowi jest też mniej 
wysypisk. Choć bezpośred-
ni koszt wywozu śmieci na 
składowisko jest tańszy niż 
ich przetwarzanie, to jednak 
faktyczne wydatki związane 
z utrzymywaniem składowisk, 
ograniczaniem ich wpływu 
na środowisko i rekultywację 
przyległych do nich obszarów 
są znacznie wyższe.

Drugie życie starych 
przedmiotów 

W ostatnim czasie coraz 
więcej ludzi poszukuje moż-

liwości maksymalnego prze-
dłużenia życia raz wyprodu-
kowanych rzeczy. Motywa-
cje są różne - może to być 
forma zabawy, czasami jest 
to konieczność. Część osób 
manifestuje w ten sposób, 
że troszczy się o środowisko 
naturalne. Tak naprawdę, je-
dynie od naszych pomysłów 
i wyobraźni zależy, w jaki 
sposób wykorzystamy stare 
przedmioty. Meble, ubrania, 
butelki czy puszki mogą 
dowolnie przeistaczać się 
w nowe twory.

O recyklingu warto pomy-
śleć już na etapie zakupów. 
Kupuj tylko tyle, ile na-
prawdę potrzebujesz. Weź na 
zakupy torbę wielorazowego 
użytku. Unikaj produktów 

jednorazowych i zbędnych 
opakowań. Wybieraj pro-
dukty w opakowaniach, które 
nadają się do recyklingu, 
albo są wykonane z materia-
łów biodegradowalnych. Za-
nim kupisz kolejny produkt, 
zwróć uwagę, czy materiał, 
z którego został wykonany, 
nadaje się do recyklingu.

Recykling 
a gospodarka 

Dzięk i  r ecyk l ingowi 
zmniejszamy także zużycie 
surowców, których zaso-
by są ograniczone, i emisję 
szkodliwych substancji do 
środowiska. Recykling jest 
ważnym elementem gospo-
darki krajów rozwiniętych, 
gdyż umożliwia wytwarzanie 
nowych produktów przy 
użyciu znacznie mniejszej 
ilości surowców i energii. 
Nowe miejsca pracy powsta-
ją w branży gospodarowa-
nia odpadami, w tym m.in. 
przedsiębiorstwach odbiera-
jących i segregujących odpa-
dy, jak i fi rmach zajmujących 
się ich przetwarzaniem.

W chwili obecnej przetwa-
rzanie odpadów i inwesto-
wanie w odnawialne źródła 
energii należą do najprężniej 
rozwijających się sektorów, 
pomimo panującego kryzy-
su gospodarczego. Według 
danych Eurostatu w czasie, 
kiedy na świecie szalała 
recesja, liczba tzw. „zielo-
nych” miejsc pracy wzro-
słą o 20%. Z tego względu 
Unia Europejska zakłada, 
że skoncentrowanie się na 
recyklingu i innych, ekolo-
gicznych modelach biznesu 
będzie w najbliższym czasie 
kluczowe dla osiągnięcia 
zrównoważonego wzrostu. 
Ze względu na coraz więk-
szy popyt w gospodarkach 
krajów rozwijających się, 
ceny surowców i energii będą 
rosnąć. Jednocześnie śmieci 
są stałym i „odnawialnym” 
źródłem surowców i energii, 
z których nasza gospodarka 
może i powinna korzystać.

Innym rozwiązaniem jest 
wymiana zbędnych rzeczy. 
Nie potrzebujesz swojej sta-
rej kanapy? Oddaj ją w do-
bre ręce. To samo tyczy 
się sprzętu RTV/AGD. Nie 
każdy może sobie pozwolić 
na kupno nowej lodówki lub 
pralki. Dzięki wymianie, 
Ty pozbędziesz się kłopo-
tu, a ktoś inny ucieszy się 
z prezentu. Wymieniając, 
naprawiając i pożyczając 
przedmioty, dajesz im szansę 
na ich drugie życie.

ŹRÓDŁO: 
naszesmieci.mos.gov.pl

Sens recyklingu
6

Większość towarów, które kupujemy w sklepach, jest wykonana z plastiku, szkła, 
papieru oraz aluminium i innych metali, czyli tworzyw, które możemy ponownie 
wykorzystać. Posegregowane przestaje być śmieciem - staje się wartościowym 

surowcem. Zaskoczony? Sprawdź, jak to działa.
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